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Cena 58 m. Wydanie A 

Rok XXI l.ódź, niedziela 16 i poniedziałek 17 stycznia 1966 roku Nr 14 (59411 

----------------------------------------------- ------------------------------~ 
U kła~ _ra~ziec~~ - mong~lski E Ochab prz9101 Przemow1en1e Breznwewa na w1ecu • 

w Ułan Bator członkófl1 Prezydium 
Ocena sytuacji międzynarodowej 

W ~machu rządu MHL 
nastą·piło 15 stycznia Podoisa 
nie układu o przyjaźni, wspól­
pra<ey i oomo~y wzajemnej 
mięcrzy Związkiem Riadziec-

Dziś w radio i TV 

, 
ia 

Wł. Gomułki 
Dziś 16 stycz:ni.a o god'l.. 

ID145 Telewizja Polska nada 
przemówienie Wł. Gomułki 
wygło;;z,one w drli'll 14. I. 
1966 r. na plenarnej s~ji 
Ogó~n-O!polskiego Komitertu 
Fromtu Jed·ności Na.rodiu. 
Przemówienie to nada rów­
ruez Pollskie Radio w piro-1 
gramie II i wszystkich !"OZ­

głośni wojewódzikich o go­
dzinie 14.10. 

• 
Z Zl"CIA 

kim i Mongolska Replllbililka 
Ludową. 
Układ padpisa·l1, z urp.oważ­

nieni•a Prezydium Rady Naj 
wyższej ZSRR, szef radziec­
kiej delegacji pM1:yl110-rza­
dowej I se'~Tetarz KC 
KPZR, c-złcmek Prezydium 
Rady Naj.wyżiszei . ZSRR L. 
Breżniew i I sek•retar:z KG 
MPL-R porzewodlil.icz.a,cy 
Rady Mł!nistrów MRL J, Ce­
denbał. 

Breżni.eow i Cedenbał pod­
pisaH nas.tę.pnie rad.ziei:ko­
mon•gotski komunika·t o wi­
zycje deleeacii pa.11:vino-<!'za­
dowej Związku Raq-;:ieckiego 
w Mong<Jilskiej Republice 
Lwdowei. 
Następuje odbył się wiec 

przyjaźni mon.~.o·lsko-rad!ziec­
kiej. 
Przemawiając na wiec~, L. 

areznicw oświadczył m. in.: 
Spotkania i rozmow~·, które 

delegacja radziecka przeprowa­
dziła z przywórlca.mi partii i 
rządu M;ongolskiej Republiki 

(A) Dailszy .cią,g na sbr. 2 

zi.ś zamiast feJ.ie.tOITlfll. d.y.slcusja FZ41 rediaJocyj-

D 
nyrm. st.Olle. Modlna i wygodna rzecz. Często 
ostatnio praktyik.owana. W tytm celu zaq:>rooza 
się do redalkx:ji k.i<Elou ,,. ze c z O-ztrJaW<:'Ó'W i za­
chęca, aby niówiili o l u d. z k i c h sprawach.. 
Ja pozwolilem sobie 11.a ma/,ą racjon.a,lizację w 
tym wzgiędzie. Zamiast Z-04)'1'a>szać osomście 1.0Jj­

b-ttnvch kO'TyJev.·szy „zaiprosile<m" dlo dlJISllOU:sJi 'l.C!fjąi~.1<:i 
z i.eh dziel, ro.ZlpTaw ;. wvaxnv1edzi. Wobec wgo, iz n1ei 

ma zgodn-0śd. co d-0. ktto<e·stii, <;ZY poziom mor_a.tny 11asze~ 
go s.pvleczeństwa si<: podnvy'Z!sza, czy t»ll'miza, ~uvt 
d.yS'ku~}i brzim.w:l: KRYZYS MORALNOSCI. 

'MORALISTA: „Na tyrn ipoleiga prob/,elm (iklryzy.su -
K. B.), że ~„ b<JJrd.ro ~.sito sitykaijq sż.ę z ri/Jaimi 
spole-cznymi., kitóre wywieTają n.a 'ltich '[Ne>s~~ d!la. ta-

Czy kryzys 
kich Wb i;11m;yd1. czasem ir.oo.lźinych 1WllOe1t ce'iów, domo­
ga1jqc si,ę, 'Oy v:rzermilczal:i prawdę l!wb wręcz k/,ama:li., 
Bywają to kon,fhkty trra,gicmie. A tragiczne sq takie kon­
fib.'cty. w Totórych ob1.e 51/J'r.omy maj.q peiwrve racje mo:ra.l­
ne i trzeba d!olla:mywa.ć wyboN.t!". 

FIT,OZOF: „PTob·lerrn gemera./:ny lcryzysru. Jeśli 11A1Wet 
obejmuje on pewne lcrę,gi sipol.eczeńs~wa pobsikieogo, t~ 
-ni.e musi on wyrwolywać wieDkiei{J'Q zanreipo.Jrojenia., ckac 
me ffl(l. si,ę też z cze<go ciesziyć. U na;s jest to kryZ'IJ'S 
przeu:im·tościowania. Darumy świ.a.t ZO$taJl ro.ooity. Trze<ba 
w w miej<Sce S<t'Worzyć coś nowego. 

Problem osoibilS'ty lcryzyro. Myśl.ę, że WS'ZlfSC1J. ludzie 
2lllStam.awiają się u 1W1S nad tym, czy n.ie U!P'ra.w1ayą swe­
go za wod.u dla ·marrn ych pie'71 i,ęd.z•f;, dlba cZICzeij s/.aJw y. 
Osobiście s.taTatrn się, żeJ'Oy ro, C10 TObi.ę było reali.zacją 
moich za.mtetresoUN1ń, a oopiero za <tym, aby prz'!fclwdz.i­
ly pieniq4ze, za kJtóre 11V!/1$~ żyć. Ale '1llie wieim, czv 
to zawsze mi się 'U>da;je''. 

PISA.RZ: „Ci;si/oo. ~ wiietle grom.ów ma pam:u;jqcą roz.. 
WU!~lcść (kJtórre stl(].rsze pokolen:ie roh nie cis<kaw?). Biada 
się Md Ze/Psu.ciem ~lctóre Sta1'SZ\e JJ'Oko/,imie nie biada­
ło?), l\1a.m wqitpliJwość, czy jei5t obeicni.e gorzej niż daw­
n·i.ej. Może tytko maimy obeicnie wi.ęlosze poCZ!UCie od.­
powied.zi..:hlności srpolec:rnej". 

DZTAŁACZ: „Rzecz prosta, że na.sz ~zmy system 
je.st sprawiedliwszy, czy.s'flszy mo1'(Vlnie, ban-dziej pirzej­
'f'Zysty niot 10SZ/l>Sitiko :to, oo ~ dlotąd BltW'0'1'zy7n.. M;.. 

moralności? 
mo rro.. jaJk W!ie1miy z ooś'WUlxkze.nia., wie 1/.IChJromlo w -
am.i przed bl.ędami, a.wi niie Z?nieni&J w stpO•sób mecha­
niczm; natury lwd::zikiej. Okazało .się, że dakomać rewol1.L­
cj'i. sp.,.'>łeczne<j jeist znaczrnie laJt:wbej niż ·wk.s.zta~torwać go­
.stP<Jd.arczo, pomyczinie i ps.ychofogiczni.e rwwe sipoł.ecze1i­
&two. W arka noweigo ze ~arym tJrwa ciq.gle i ro w róż­
nych pl,aszczyzn;aoh, miimo Lent, i mJiJmo OtSilqig.ni<ęć mi.ie­
niając'tfCh obJ.i,cre ŚIWi-Ollxl.. 

GENERAŁ: „.Niek.ietdy te opinie o lcryzys:ie 11VO"fil'i'ny:m 
w 114:Szyrrn s·pOleczeń,Sltwie S4 przejlruJem poiirtyczme>j nie­
chęci. d.o naszego u.stroj1u. Sq cz.ęs•to rÓIWlnie.ż t1YJ11Taze.m 
toczącej się w.a;Dlci świ0Jt10pogl,.qdo>WeJj, Tcl!óra corra.z cz~ściej 
rozgry1Va s;;ę na. pl,a.szczvźnie moralności. K'lerr traktu.je 
upadek moralności fa;zlk:o wym.~k wa<D.~i z r.elugiq". 

MT!;DRZFJC: ;;-Moraillność wpatf,a na (.'Of'<IZ tlky.gOOniejsze 
po•sł.a:n.ie". 

W •• ~1c1u:i't" wdlziol =i.ę'li:: W. Polamk:i., J. K.'Ua>yń­
sk:i, T. Kota'f'loiń.siki, w. SokoN>ki; I. Knywidka, St. 
J. Lec. 

Wynotował: KAROL BADZIAK 

Zwlazku Llteratółl1 

15 bm. Pt'zewocjniczacy Ra­
dy P<ństwa E<!wa:rd Ochab 
przyjął w BeJwe:ierze wy­
bra•ne na XV Zjeździe P.rezv 
diium Zarządu Główne~o 
Związku Literatów Poilisk:ich, 
z prezesem Ja.rosławem Iwa 
szkiewiczem na czele. 
Człoinkowie pr-eZyd.ium PO­

~rnf.ormowali Edwarda Ocha­
ba o działa·lności Zwiaziku 
Literaiów Polskjch. oolaognię 
ciach i trudnościach środlO­
wiska oisarskiee;·o. 

Na zak<Jńczenie spoitkania 
przewodtłlczą.cy Rady Pań­
stwa życzył nowe1nu ui•rzą­
dowj ZLP owocnych wynj­
ków w ie.!!Q drzia.ła!Lnooci. 

A. Kosygin 
powrócił do MoskflJY 

P.rzewodllLiczący Ra-dy Mi1n,i 
s1trów ZSRR Aleksiej Kosy­
gi n po.wrócił 15 bm. do Moo­
·k'wy. 

Premi€'!' ratd;ziec1d odle<eiał 
z Taszkientu do DelJJhi ·w ce­
hu w17Jęcia udziału w U!I"O­

czystościach oo~r7..e<bowych 
premiera Indii Lal Bahad•uira 
Shastri. W dlrodze J:}()'W'r()tilej 
do Zwlązku Radz.ieckiel(·o, 
Kosygin zatr2yimał sie w 
st'Oliey Afga.nistalllłU. KllJb<tl!tu. 

Córka Rehru 
poważnym kandydatem 
na premiera Indii 

Premierzy większości starrow 
indyjskich postanowili w sobo· 
tę poprzeć kandydaturę pani 
Indiry Gandhi, córki Jawahar­

lala Nehru, na stanow.isko zw-1 
w~o premiera Jnd.ii. 

Nazwisko nowego premiera 
lndii będzie :11n:me za,pew.ne w 
środę. Tego dnia rano k~i· 

tet roboczy Partii K-0t1gresow„j 
ma wybral! przywódcę f.rakcj.i 
grupy parla.mentarnej, który 
automatycznie obejmuje także 

urząd premie.ria. 
48-letnia córka Nehru oświad 

czyła nieohcjałme, Ż'I! zgodzi 
się kandydować, jeśli taka bę­

dzie · decyzja przewodniczącego 

partii, KQmaraja. · 

USA wzmacnlaJa 
bazę Guantanamo 

Jaik podia.je a.gen~ja UPI, 
gooni:z.on. ameryikaru~kiej ba­
zy morskiej Gua·nrt.am.amo na 
Kiuibie powięlksa:y sie jesz~ze 
w tym miesi~ • około 
1000 ż'Oł-ruier:rzy. 

4.000 km przejechał „Moskw;,. 
czemu pewien inżYnier radzie· 
cki bez... dotykania kierowni· 
cy. Samochód sterowany był 
z tylnego siedzenia iia pomocą 
nadajnika radiowego z.. kl;rwia· 
tuT<l przycisków. 

policja Arabii Saudyjskiej 
zastosowała 05obJ.iwy sposób 
rozstrzygania najbardziej zawi 
łych sporów między autom<>bi· 
listami o odszk<>dowania po 
zderzeniach drogowych. Obaj 
zainteresowaru zamykani są we 
wspólnej celi, tak długo, aż 
dojdą · do porozumienia. Zdarzy 
ło si-:. że trwało to... cztery 
~ie.;iąci"'. 

17 stycznia 1945 r. w Warszawie 

Płae Zamkowy. Bial-0-czerw<my sztandar zatknięty na strzaskanym cokole pomnika. 
Zygmunta III. 

„Ramo 17 siyc.znia wszystki11 
oddziały I Armii WP dzial.a­
jqce w ratl7UhCh 1 Firon-tu 
Uk-raińs·kiego pod diowód:ztwem 
mar.szabka Zu/wwa., p.o.suwalu 
się szy!Ylw w sit:ronę Wan-sza-

wu. 2 dywizja wespól z 18 
vubldeim 1u1cieirajqca oo p&l­
r..ocu 1·o::apoczęl.a dztialam.ia o 
aodzim.ie 5 rano. Złamano 
.•.zyiolw 01pór niemie<Jki <Xiffv.t­
cajqc wr-0aa wa Powq.zki i 

?,o<l11bórz. 4 pulJc piechoty na­
cierajqc w 11WJTSZU zdobyl Pa­
ioązki i rusz)/ł w kieru1l;lcu 
poludnwwo-wschodn~m i o oo­
d.zinie 10 dotarł w rejo!ll. Mar­
s.za.~ko•u.>skiej. Cy.tiadeia zosta­
ła zdobyta w za.żartych wal­
kach przez 6 i 18 p:ullk„. W 
tvm samym czasie, gdy 16 
pu·bk pi.eclwty zdobył centrum 
miias-ta., z<d 2 dywizja i. 18 
a:mlk jego dzielnice póŁnocne 
- poćudniową cz~.•ć mia•sta o­
pa:rwwa~ 14 p:uUG piechoty na­
cierr(J.Jjq.cy od W u.a.nowa. .• 

li r11 
Wojsko i policia przejęły władzę 

Wczoraj w Ndgerii dokon.!l­
no pr~wrotu wojskowego. 
Pierwsza wiadomość o zama­
chu stanu w Nigerii nadana 
została ze stolicy Togo (Lo­
me) w sobotę w południe. 
Wed.ług tej inf9I'macjd armia 
przejęła władze: w Lagos; pre 
mier Nigerii Abubakar Tafa­
wa B~ewa został ru:esrztowa-

ny, e jeden z członków jego 
rządu - mbi.t.y. Komunikacja 
telegraficznm i te.tefcmicz.na zo 
stiala przen11J1ana. Rzeczrui.k wy 
ookiego komisarza nigeryjskie 
go w Londynie oświadczył, że 
rnie zdołano nawiązać kontak­
tu z Lagos. Brytyjskie Towa­
rzystwo Lotnicze BOAC otrzy 

17 S'tycznia. wlecz01reom ra­
dics:tacje wszy.stlkich kra.jów 
wolnego świata donw.sly o 
w-yzwolerniu Warszawy. WTa­
żen-ie ws.zędzi.e byJ,o og.rermne. 
Mos kwa uczcil.a. tein failot od.­
daniem 24 .~a.Jłw z 324 dział". 

(z krollik pułków i mel­
dunków dowódców) ' (B) Dailsz;y ci.ąig na str. 2 
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I W olanie popiołów 
I T em przykrywa to wszyllltko obojęt­

ny śnieg. Kiedy zajrzałem tutaj 

I 
osLatni raz, był koniec słi>necznego la­

ła. W pewnej chwili zaszumiał wiatr i przy 
wiał na podwórze pierwsze priółkłe liście 
brzóz, a zaraz potem padła tu fa.la innych 
kolorów, uśmiechów i wesołych pogwa­
rek. Przybyła wycieczka. - dziewczęl.a 

I w radośnie kolorowych stroikach i ro-ześ­
miani chłopcy. Zaglądali ł1> tu, to tam, jak 
gdyby zwiedzali jakieś muzeum. Widać by­
ło, że ieh emoc,jona.lny stosunek oo tego, 
co · ogląda.ją, jest raczej ob6jęiny ••• 

A przecież to właśnie tutaj, w tym za­
kątku Łodzi, w dawnej fabryce Abego, za­
ra-z na początku wojny hillerowscy oku­
panci założyli słynny „Erweitertes Poli­
zeigefa.engnis Radegast". Tu wyładowywa­
ły sic: najniższe instynkty zbrodniarzy ta­
kich jak Watter Pelz.hausen i .Josef He;n­
rich. Tu, wśród przemyślnych tortur i wy­
rafinowanych okrucieństw, zgładzooo 18 
tysięcy więźniów polskich. Tu też, w pa­
miętnych dniach 17-19 stycznia 1945 roku, 
rozegrała si~ pamiętna tragedia, przy kti-

- rej bledną głośne w dziejach „pochodnie 
§I Nerona". Ustępujący z miasta hitlerow?~ 
a część więźniów wymordowali, resztę spahh 
!! źywcem. Zginęl11 wówczas - w przed­
fi dzień oswobodzenia Łodzi - półt<>ra ty­
la siąca niewinnych ludzi. 
ji Zahariowani w b0<jach żołnierze ra.o 
E! dzieccy - ci którzy przynieśli nam wol­
a ność, a którzy w czasie wojny byli świa.d­
; kami tylu straszliwych scen - na wid<>k 
=: tego, co zobaczyli na Radogoszczu, mieli 
~ w oczach łzy. . 

ofiarami owych wiojenD}'ch okrucieństw, 
pami<:tają jeszcze te czasy. Jednakże dla 
młodszt'j generacji stają się one JUz nie­
mal legendą: tak jak dla uczestników owej 
wycieczki, których zacho.wanie się obser­
wowałem w owo letnie południe w mau­
zoleum 03 Rad0<gos-zczu .•• 

Prawda, że zgodnie z prawami natury 
stare kamienie zarasta mech i powoli 
oplatają je zielooe powoje. Lecz prawdą 
jest również, że my, ludzie, budujemy 
swoje jutro na dniu wczorajszym, czerpiąc 
z niego ożywcze soki i cenne nauki: a hi­
storia lat 19.~9-1945 daje nam gorzkiej nau­
ki a.z nadto wiele. Nie sposób tez nie 
wyciągać z meJ właściwych wniosków, 
obserwując w tej chwili odradzanie się 
niemieckiego imperializmu i militaryzmu, 
który (świadkiem tego hisłoria.t) groźny 
jest dfa nas w każdej formie? 

Nie wyst~rczy więc, że jutro, w roczni­
ci: tragedii, liczne delegacje złożą w1ence 
i kwiaty u stóp mauz-0leum. Trzeba w 
zw.iązku z hl rocznicą raz jeszcze przypom­
nieć sp1>łeczeństwu, czym jest imperializm 
i ja.ką groźbą jest dla nas i dla sprawy 
pokoju odradzający się w NRF neohitle­
ryzm. Tneba przede wszystkim dotrzeć 

z tymi prawdami d11 młodego pokolenia 
i właśnie na przykładzie Radogoszcza 
przypomnieć jak wygląda triumfujący mi­
litaryzm prusko-hitlerowski. 

Uważnie wsłuchajmy się w głosy popio­
łów, męczenników Radogoszcza, które wo­
łają: ,,Nigdy więcej wo.iny"! I niech głosy 
te nie staną się przysłowiowym woła.niem 
cieni na puszczy obojętności. 

i§ Od tego czasu minęło zaledwre 21 lał. 
i§ Starsi, którzy byli świadkami albo MIECZYSŁAW JAGOSZEWSKI a 
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Wiedza i technika 
MEDYCY.NA 

I ł'.ALE PODCZERWONE 

W Mol\JQewskim Instytucie 
Chirurgii Klinic:.onej i Ekspe­
rymentalnej poddawana jest 
próbom nowa aparatura elek· 
troniczna, zwana „termowizo­
rem". Rejestruje ona tale pod 
czerwone, pochodzące z bada­
nej części ciała ludzkiego, do­
starczając lekarzom wielu cen· 
nvch informacji klinicznych. 

ZĄB NA D-WUN•ASTU 
TRANZYSTORACH 

Jia zltleenie N.arodowep Ją-

stytut• B-adail Stomatologicz­
nyc.h, dwaj uczeni amerykań­
scy skonstruo.wali osob:,we u­
rządzenie badawcze. Jest te 
sztuczny ząb, wyposażony w 
mikroradionadajnik na 12 trSill 
zystnrach, antenę, mikrobate­
ryJkę elektryczną i czujnik ci­
śnienia. Ten ostatni rejestruje 
zjawiska dynamiczne towarzy. 
szące procesowi gryzienia. In­
formacje o nieb •adajnik pne· 
ka.zuje do aparatury odbiorczej. 

Wm>ElOTE'LEFONY 

Zar(l.wno W USA, .lak i ZSRR 
weszły już do ek~loatacji eka 

perymentalne wideotelPfony. 
Umoźliwiają one abonentom 
nie tylko przeprowadzenie roz 
mowy telefonicznej, lecz rów­
nież widzenie się na specjal­
nym ekranie, w jakie wyposa.. 
tono aparaty. 

BADA:NlA TRWAŁOSCJ 
OPON 

W poznańskich zakładach 
„St11mil" prowadzone są bada­
nia nad zwiększeniem trwało­
ści opon, przede wszystkim dla 
samochodów ciężarowych, auto 
busów i ciągników. Według o­
pinii fachowców, wyrobom tym 
nie cieszącym się najlepszą opi 
nią, można zwiększyć nawet 
IO-krotnie odporność na ście­
rattie dzięki zastosowaniu lep­
szych gatunków kauczuku i sa 
dzy używanej jako materiał 
nzu~ełniający masę gumową. 



W Hawanie p ł Wymiana handlowa Rozkaz dowództwa NFW do partyzantów 
owo ano 4 d . . . b • 

organizację solidorn.ości Polska - Czechosłowacjo - n1owe zaw1eszen1e roni 
trzech kontynent6w w~z1:::iepod::=ół~\V; =jem~ta~~;~~ (I) OOietnamie płd. ~a;:!nom.p~~ 

P 
mianie towairów i płatnościach urządzeń sk.im n=nowy na temart „IIu-

O m OC dla ruchów wyzwoleńczych rni~y Polską I Czechosło- w eJcsPoroie do Czechosł<>- Wietnamska partyzancka cjatywy dyplomatyc:z.n~j" ~reo: 

W piątek w późnych go­
dz.inach wieczornych, czasu 
warszawskiego zakończyła się 
w Hawanie pJerwsza konferen 
cja solidarności narodów 
Afryki, Azj.i I Ameryki La­
cińsk.iej. Następną konferen­
cję postanowiono zwołać w 
1968 r. do Kairu. Delegaci po 
wołali do życia stalą organi­
zację solidarności trzech kon­
tynentów. 
. Knnrerencja wybrała Kubę 
Jako wmczasową s1ed7:ibę Ko­
mitetu WYkonawczego Organi­
zacji Solidarności Narodów 
Azji, Afryki i Ameryki Łaciń­
skiej, Przedstawiciel Kuby bę­
dzie :również sekretarzem 1e­
neralnym tego komitetu. 

W Sekretariacie Wykonaw-
czym Afrykę reprezentują: 
ZRA, kolonie portugalskie, 
K<>ugo (Lee>poldville) i Gwi· 

eiwko imperializmowi, kolonia­
lizmowi i neokolonializmowi, 
d) organizowanie przy pomocy 
wszelkich dostljpnych środków 
nieustającej kampanii przeciw­
~o coraz intensywniejszej po­
lityce agresji imperialistycznej 
we wszystkich częściach świa­
ta i propagandzie zmierzającej 
do zamaskowania przy pomocy 
wymysłów i fałszerstw, brutal­
nych akcji imperializmu na 
trzech kontynentach. 

Do komitetu weszli przedsta­
wiciele: Algierii, Ghany, Tan­
zanii, Konga (Brazzaville), Gu­
jany Brytyjskiej, Gwatemali, 
Brazylii, Kuby, ZSRR, Chin 
L_':ldowych, KambocU:y i .Japo­
n11. 

W sobotę wieczorem odbyło 
się uroczyste umknięcie kon­
ferencji hawańskiej, na którym 
wygłosił przemówienie premier I 
Fidel t.astro .• 

waC)ą w roku bieżącym. Pod- wacj~, dotyczy to maszyn rol- rozgłośnia radi<J1Wa „ Wyzwo- zydenta USA w sprawie W1et-
stawę dla obrotów t.owarów niczy>eh i części do . nich, ma- lende" ogłooiła rozklaz do- namu. 
objętych tym protokółem s-ta- szyn budowlanych i drogo- wództwa Narodowego Fron~u Rusk i Harriman 2J00ba.li 
~OW:i zawarta między obu kra wych, maszYlll matematycz- Wyzwolenda Wietnamu płd. do przyjęci przez szefa marioaet 
Jam1 przed tygodniem w War- nych, kserografów, przyrzą- oddziałów partyzanckich naka kowego reżimu generała 
szawle umowa handlowa na dów pomia>l'owo-kontrolinych. zujący zaprzestanie działań Thieu, a następnie przez pre­
la~a 1966-1970. P.rotiokół prze Większy też będzie _ w sto- wojennych na przeciąg 4 dni miera gen. Ky. 
widuje wzrost obrotów o P'>- slllllku do postanowileń urno- podczas przypadających w • * * 
nad 20 proc., przede wszys·t- wy wieloletniej _ nasz eks- przyszłym tygodniu świl!lt Wii.ceprezydent USA, HumP-

Preml er Af2anlstanu 
odwiedzi ZSRR 

R7:ąd ratlziec<ki zapr<isR 'Ptl"e 
mie!r'a Afganistal!lJU Moham­
mada Maiwandwaila do zło­
żen.ia oficja1!111ej wiizyty w 
ZSRR, Premier Mgainistanu 
p!l'zyibędzie do ZS!RlR l Jiu;te-

"°' 

port do CSRS owoców i wa- wietnamskiego Nowego Roku. hrey, przedstawił vf sobotę 
r:zyw oraz dostaw - w ra- Rozgłośruia wezwała sillronę pr~den.towi Johnsonowi 
mach t7Jw. wymiany asorty- prreciwną do pójścia za pt".cy' szczegółowy raport dotyczący 
mentowej - w zak.resie wy- kładem NFW. rozmów, jakie przeprowa.d2:1ł 
robów hutniczych, przemysłu Czterodniowe mwiesrren1e w Delhi z przewodniczącym 
chemicznego oraz wyrobów broni rozpocząć się ma o pół- Rady Ministrów ZSRR, A. Ko 
spółdzielczości. nocy z 19 na 20 bm. i trwać syginem. Rozmowa Johnsona 

W imporcie z CSRS rozsze- ma również do północy z 23 z Humphreyem trwała okoto 
1'7!one zost!l.ną dostawy ciągnl- na 24 bm. Radio „ Wyzwo1e- godziny. Bliższe jej szczegó­
ków „Zetor-SU1Per", samocho- n.ie" podało także, iż żołme- ły nie z()Stały jednak podane 
dów ciężarowych, obrabiarek rze armil rządowej będą mo- do wiadomości. 
do ·metali, urządzeń teletecn- gli udać się w tym czaSiie do 
nicznych, materiałów scier- swych wiosek rodzinnych. Na­
n.ych, koksu, masy anodowej, wet jeśli znajdują się one na 
środków pomocniczych d'la terenach wyzwolQIIlych, kon-

nea. Amerykę Łacińską: Domi­
nikana, Chile, Wenezuela i 
Puerto Rico, Azję: Wietnam 
południowy, Koreańska Repu­
blika Ludowo-Demokratyczna, 
Syria i Pakistan. 

Zalmach stanu w Nigerii 
przemyslu włókienniczego i trolowanych przez pa.rtyzan-
gumowego, ogumienia, waty tów: pod warunkiiem jednak, W 
szklanej, obuwia tekstylno- iż me będą mieć przy sobie 
gum0<wego, różnej galanterii, brorui, alni żadnego wYPOSaW-
farmaceutyków, materiałów nia szpiegowskiego OII'az bęJą 

Czy zmiana rządu 
Saigonie? 

W sobot<: krążyły w Saj­
gonie uporczywe pogłoski o 
możliwości dokonania nowego 
zamachu stanu przez grupę 
generałów, niezadowolonych z 
politycznych posunięć premie­
ra Nguyen Cao Ky. Genera-i 
łowie ci - zdaliliem AP ~ 
obawiają się jakichkolwiek 
rozwiązań politycznych ich 
kosztem. Agencja informuje 
o ruchach niektórych pod­
oddziałów wojsk w obrębie 
Sajgcmu. 

Ukonstytuował się też „Ko­
mitet pomocy dla ruchów wy­
zwolenia narodowego i walki 
przeciwko kolonializmowi i neo 
kolonializmowi". Głównymi za­
d:iniami komitetu są: a) umac 
n1an1e i koordynowanie rzeczy 
wistej solidarnolici z ruchami 
wyzwolenia narodowego, b) 
podejmowanie kroków i stoso­
wanie środków, które okat.ą 
się niezbędne w celu faktycz­
nego wprowadzenia w żYcie 
podstawowych celów organiza­
cji, zwłaszcza zaś zasady po­
pierania walki zbrojnej o cha­
rakterze uzMadnlonej obrony 
w obliczu przemocy imperiali­
stycznej, c) udzielanie wszel­
kiej niezbędnej pomocy moral­
nej, politycznej i materialnej 
ruchom wyzwolenia nll'kodowe­
go, a szczególnie tym, którzy 
z bronią w ręku walc:r.ą prze-

Wybuch Etny 
Wulkan Etna znów dale 2l!l.aĆ 

o sobie. z Katanii donoszą, że 
całą ubiegłą noc z krateru 
E~ny wydostawały 1ię płomie­
nie, a części skał i ziemi wy­
latywały w gór11 na wysok-ość 
ZSO metrów. 

Czwarte dziecko 
bohatera kosmosu 
Małżonka astronauity amery-

kańskiego, Jamesa Lovella, 
który wraz z drugim astro-
nautą Ternem Staffordem spę­
dził dwa tygodnie w prz~strze­
·ni Jrnsmicznej na pokładzie 
„Gemini-7" urodziła w piątek 
wieczO'rem chłopca. Jest to już 
czwlllrty potomek Ja.mesa Lo­
veUa. 

(B) Dokiończenie :z.e słlt'. l 

mało depeszę, że połączenia 

z Lagos :rostały wstJrzymane. 
Radiosta·c:ja w Lagos nada­

ła przemówienie wyżS?ego ofi­
cera anni.i nigeryjskiej, ~ó­
ry ośwtliadczył, że a:rmia i po­
licja wypel.niają misję, polega­
jącą n.a położeniu kresu 
„gia.ngsterstwu i n;i.eł.adowi" w 

Jubileusz 
E " „ xpressu 

W drui1u wczoNLj1s.zym, w 
71Wią:zk:JU z 20-leci€m łó:lz.kie 
go „Expressu Ilustrowalll.ego" 
odbyło się .spotkanie - towa­
!1Zy;kie, w kltóryim ob.oik obec 
11.yoh I byłych "P!'acownilków 
tej sym1p.aityczn:ej i ~opula1r­
nej gazety spoitkiałio się wie­
lu za1piroszO!llych wze'1: Re­
dalkcję !(•ości, M. i•n. o!becni 
byli sekireta•l'ze KL i KW 
PZPR z I sek1re<t:.a1rzami J. 
Spycha•lskim i SI:. Jedrysz­
czaki~. cz·łonkowie Prezy­
dLum · RN m. Lodzi, z jego 
prz.ew•odJn.i,CJZącym E. Kaź­
mierczak•iem, przedstaiwiciele 
Biuira Prasy KC PZPR i ZG 
RSW „Rraisa", redak1florzy 
n2czelni łócfakich gazet i :im, 

W !mieniru Władz żyiczenia 
przekaiza.ł z:esporowi „Exipres 
.su" J. Spychalsk:i. SP'(l'flka1nie 
odbyro sie w miłej i btllI'd:zo 
~ a<tm>OOifetee; 

(ast) -

Te.rror w Indonezji 
P>Iierzydenit Sukamo oświaO,. 

czyt w sobotę na posó.edze.. 
niu rządu, że od 1 paździer­
nika ub. roh."U zginęło w Indo­
nezja 87 tys. o00b. 

To pierwsze, oficjalne QSZl!l­
oowa.niie liczby of.iar terroru 
antykomunistycznego, OO'ZlPęta-
111ego Pl'?leZ emldę i stron­
Illi·otiwa reakcyjne po rujeuda­
nym zamachu stanu płk. 
U!ll!tunga, odbiega zinac:mde od 
oblicZień nieoficjaJnych poda­
wanych prziez agencje mchod 
nie, według których żołnierze 
i f.aootycy muzułmańscy za­
mordowali w ciągu ubiegłycn 
3 miesięcy okolo 200 tys, osób. 
Z wyjaśruleń Sukarno wynika 

Zl"e9Z1:ą. że :restaWii.anie rządo­
we jest niepełne. 

Prezydent Indonerzjd. który 
od traech miesięcy na'WQluje 
do mp:r7.1eiStalilia rozlewu krWi 
i wy?Jbyoia się lllien.aiwiści, zno 
wu wezwał Indonezyjczyków, 
aby pamiętałi o po<tirziebie jed 
nośoi narodowej. 

„Nairód pod2'lielony lllie mo 
że się wtrzymać - powiedzfol 
Sukarno - d1aC2le8)0 IDUSlimy 
być pod:lJiclerni ?". 

* ·X- * 
Demonstracje ' przeciwkopod 

wyioe oen, które rOZJpOCZęły 
się w Djakareie pr7.ed pięci-0-
rna dnia.mi, nadal Ilię odby­
wa.ją. 

W dniu 15 stycznia 1966 ro1'u 2lll18<l'ł. przeżywszy lat SG 

Władysław Majcher 
długoletni pracownik Oddziału Łódzkiego „Prozamet-Bepes", 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi, 

W ·Zmarłym straciliśmy doświadczonego projektanta za­
kładów przemy1łowych, oddanego i wzorowe10 pra-w:nika, 
seordccznego kolegę i szlachetnego ezłe>wieka. 

Ser~eczne wyrazy w~lczucla RODZINIE Zmarłei;G 
składaJą 

DYREKCJA, ~DST. ORGAN, PART„ 
RADA ZAKŁADOWA i PRACOWNICY 

;,PROZA<MET-BEPES" ODDZIAŁ w ŁODZI. 

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 11 !ltycznia 
br., o 1odz. IS z kaplicy cmentarza przy ul. Ogrodowej. 

W dm<lu U stycznia 1984 r.oku zmarł 

Kazimierz Iwaniak 
długoletni prezes Centralnego Zwll\złllu Rzemieślniczych 
Spółdzielni Zaopa,tnenia i Zbytu w Warszawie od!Lnaczony 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia PÓtskl, Złotym 
I Srebrnym Krzyżem Zasługi I wieloma innymi odznacze­
niami, Spółdzielczość rzemiełlnlcza stl'aeiła zasłużonego 

działacza i organizatora. 

Pogrzeb Odbędzie się w dniu 18 stycznia br„ o godz. :tl 
W Warszawie na Cmentarzu Powązkowskim, o CZY$ w głę-
bokim :talu zawiadamiają . 

DELEGATURA, KOMISJA SPOŁECZNA 
I SP0f,DZIELNIE z TERENU ŁODZI 
i WOJEWODZTW A ŁODZKIEGO, 

2 DZIENNIK LODZKl u 14 (594» 

Nigerii. Korespondenci pod­
kreślali, że armią nigeryjską 
liczącą 8 tys. żołnierzy dowo­
dzi generał Aguyi Iconsi. 

Jak wynjka jednak z na­
stępnych informacjd, nile pr.q 
łąe2)'l się on do sprawców za 
machu stanu i utrzymywał 
pod swoją kontrolą część s:il 
zbrojnych. W chwili gdy do­
konamo zamachu stanu, w re­
zydencjd premiera Balewy 
znajdował się arcybiskup Ma­
karios, ~tóry bawi z wizytą 
w Nigerii. Powstaje on wraz 
z premierem w arese.c:i.e do­
mowym. 

Do Londynu nadeszły wia­
domośai, że podobne zamachy 
st~llJU dokonane :ziootaly w 
polnocnym i zachodnim regio­
nie Nigerii, k:tóra jest republi 
ką fed:eiralną. Premier Nigerii 
:zachodniej, Akiintola Q1I'aiZ pr-.:­
rr.ier Nigerii półinoc:nej Ahma­
dou Bell-0 ZIOSbali podobno za­
bici. In:f.armację tę jako po­
chodzącą z dobrego źródła, 
lecz nie spraiwdz..on.ą podał ko 
vesponden.t AFP z Kotonu 
(stolicy Dahomeju). Do Daho­

dentystycznych, in&trurnen- ściśle przi~gać zarządzeń 
tów muzycznych oraz mebli. NFW. 
Podobnie jak i w naszy;n Rząd południowowietnamski 
eksporcie do CSRS, także 1 w :nrle wypowiedział się jeszcze 
dostawach z tego kraju oficjalnie w sprawie swych 
zwięksa:y się wymiana asorty zamiarów dotyczących respek 
mentowa niektórych t0<warów. towanda rozejmu na okres 

świąt Nowego Roku. Jak wi&­
domo jednak, oficjalna saj­
gońska agencja prasowa po­
dała, iż wojska rządowe bę­
dą honorować trzydniowe :za­
wtieszenie broni! rozpoc:zynaj:\­
ce się w wigilrię święta. 

Nowe sankcje 
brytyjskie 

-przeciw Rodezii 
W Loru:lyn:ie oczekuje się 

że w niedrugim czasie, być 
może w cią;~ 10 dni, ogło­
szane zos,taną nowe sankcje 
eloolllomiczne ;pmeciwo Ro­
dezji. Charniktl;~ tych sankcji I 
urtrzymywa·DY jest w ścisłej 
ta•jemn.icy, 

• • 
Do Sajgonu przybył w so­

botę raino amerykański sekre­
t&'z stanu Dean Rusk w to­
Vl>a:rzystwie specjalnego wy­
sła.nndka prezydenta Johnson.a 
A verella Harrimarui. Rusk, 
który przybył do SajglOl'lU z 

Przemówienie L. Breżniewa 
łii!l) Dolk.o11.coon.ie ize s.tr. t 

Ludowej ponownie potwierdzi­
ły, że we wszystkich zai:adnie­
maeh sytuacji mię~zynarodo-

wej i światowego ruchu komu­
nistycznego, budownictwa so­
cjalizmu i wspólnej walki prze 
ciwko imperializmowi poglądy 
nasze są zgod.ne. 

Zmarl 
radziecki konstruktor 
rakiet 
i aparatów kosmicznych 
s. Korolaw 

meju przybyło 800 uchodźców 1-------------­ L. Bretnlew podkreślił z za­
dowoleniem dalsze zacieśnienie 
bojowego sojuszu Krajów Ukla 
du warszawskiego, rozwój 
współpJ"acy gospodarczej kra­
jów socjalistycznych, zarówno 
w ramach RWPG, jaik też na 

14 styC'llDi.a br. r.marł nagle 
w 60 roku życia wielki ucz<>­
ny i konstruktor w dziedzinie 
techniki rakietowej i badań 
kosmicznych, członek Prezy­
dium Akademii Nauk ZSRR. 
członek KPZR, dwukrotny Bo­
hater Pracy Socjalistycznej, 
laureat Nagrody Leninowskiej, 
członek Akademii Siergiej K()oo 
rolow. 

z Nigerii. Twierdzą om, ł<l 
w zachodniej części tego kra­
ju od 48 god700 1rWają gwał­
towne starcia, w wyniku któ 
rych wticle oo6b odniosło ra­
:i:cy. 

Z ostatniej chwili 
Rad1ostacja w Lagos zn&jdo 

wała się w sobotę wd.eczorem 
w rękach zwolenini'ków rządu. 
Nadała ona komumka<t: zapcr­
wiaidający, że „rebelia, której I 
autorzy posłuchali złych rad·•, 
wkrótce się skończy. P.remier 
Balewa i mdmister finansów 
Okotie Eboh zostali u.prowa­
dzeni przez rebeliantów i nie 
wiadomo gdzie się znajdują. 
Lojalna część armili i policja 
V•'YStępują przeciwko rebelian 
tom. W Lagos ma panować 
spokój. 

AFP informuje z Abid'żanu, 
powołując się n.a radio ni.ge­
iryjskile, że rebelii dokonał 
16 putk federałinej amtii ni­
geryjskiej i że dowódca na­
cze1nej a:rrnii, generał Lronsi 
oraz większość sił zbrojnych 
pozostają wierne rządowi. 

60 st. mrozu 
w Kołymie 
30 - w Szwajcarii 

w miejooowości suuman le­
zącej na Kołymie (p6ł.nocno­
·wschod.nia część ZSRR) tempe­
ratura spadła do minus 80 stop 
ni Celsjusza. Ulice pogrążone 
są w mroźnej mgle. Niew1docz 
ne są nawet specjalne poma­
rańczowe światla reflektorów 
samochodowych. 

• * 
Ka'JlltO!Jl szwajcankli Neucba­

tel nosi pnydomek „Syberii 
Helweckiej", jak się okazuje 
- nie bez przyczyny. - w pią 
tek rano w jednej z miejsco­
wości tego kantonu Ponts-de-
Martel za·notowano w godzi-
na.eh ranillych temperaturę 
3~. st. pon,j:tej zera. Jest to naj 
n1zsza temperatura w całej 
Emople zachodniej. 

cSPDGOD·A 
Dziś za.ębm\ll"'Zenie c.tute, okre 

sami możUwe opady śniegu, w 
ci_ągu dmia możliwe przejaśnie­
nia. Temperatura od minus 9 
do minus 5 st. C. Wiatry słabe 
i umiarkowane z kierunków 
zmiennych. Jutro pogO<i.a bez 
zm1a~ 

Załoga „~miałego" 
u prezydenta 
Argentyny 

t4 stycznia prezydent Argen­
tyny dr Arturo lilia przyjął na 
audiencji czlonl<ów załogi jach 
tu „Smialy'', kpt. Kowalskie­
go, kierownika naukowego eks 
pedycji wo.iciechowskiego i ln-
żyniera Baranowskiego, któ-
rym iowarz)'szyl charge 
d'affaires PlRoL w. Rommel. 

Prezydent 
0 żywo int.eresował 

się ekspedycją i jej badania­
mi, życząc członkom załogi 
szczęśliwego jej ~ończeuia. 

Katastrofy lotnicze 
W sobotę ekiipa ratunkowa 

dotarła do miejsca katastrofy 
amerykańskiego samolotu woj­
sirowego, który rozbił się dwa 
oo-i temu o górę CheI:mos w 
Grecji. lecąc z Turcji do 
Włoch. 

Ze s.zczątków samolotu wydo 
byto 4 poważnie rannych woj­
skowych amerykańskich. Besz 
ta zginę}a. 

• * • 
W nocy z piątku na sobotę 

1111molot kolumbijskich linii 
lotniczych runął do AtlantyJrn 
w 15 mln. po starcie z lotn\­
ska Ca•rtagena (Kolumbia). Na 
pokładzie samolotu znajdowało 
się 55 ~asaiżer6w i 4 członków 
załogi. 

ZdołalIIO wyłowić !5 pasa2e­
rów, z których jednak 5 
wkrótce 2lllla>rło. Los pozos"\a­
lych osób. est niezna.ny. Przy-
~~f:.r!k~ę, ze utonęły one w 

Francja 

6 osób zmarło 
wskutek niskiei 
temperatury 

Sześć osób zmarło w oklresie 
o.staitinich 24 gocl.zlin na llkutek 
:llalJi. mrozów, •· które objęły 
Fra.ncję. Najmiższą temperatu-
rę zanotowano w dolinie 
l'Ubaye w gómej Prowansji 
gd-zie termomett wskazywał 29 
stopn~ poniżej zera. Wyjątko­
wo mska temperatura 1lttzymu 
je się w połudnlowo-wS1Chod­
niej i centralnej Francji od 
minus 15 do m.lnus 20 stopni. 
We wscOOdnich rejonach kra­
ju npady śnieżne utrudniły w 
znacznym stopniu komunikacje. 

Mrozy panują w całej Euro~ 
ple zach., z wyjątkiem Portu­
gaHi .• 

zasadach dwustronnych oraz 
znaczne rozszerzenie kontak-
tów między krajami SOiljalisty­
cznymi, jak też między partia­
mi komunistycznymi I robotni­
czymi całego świata. l>rzypom 
nial on, że w ubiegl)'m roku 
od były się spotkania przedsta­
wicieli KPZR z pnedstawi­
cielami przeszło 80 partii ko­
munistycznych i robotniczych. 
W toku tych spotkań i dy­
skusji stwierdzono zgodne>ść po 
glądów na temat podstawo­
wych zagad:nień doby obecnej 
oraz całkowitą jednomyślność 
odnośnie konieczności ściślejsze 
go zespe>lenia szeregów komu­
nist6w całego iwiata. 

Pderwszy sekretarz KC KIPZR 
zaznaczył, !Ile związek Radzie­
cki udo:iela Demokratycznej 
Republice Wietmamu coraz 
większej pomocy pr.zy odpiera 
niu agresji amerykańskiej, 

Jeśli przywódcy amerykal\· 
scy rzeczywiście dążą do poło­
żenia kresu wojnie w Wietna­
mie - powiedział L. Bre:tniew 
- to kto pr7:eszkadza im uznać I 
słuszność żądań narodu wiet­
namskiego i otworzyć tym sa­
mym drogę do polwju' 

Będzie on pochowany na Pła 
cu czerwonym pod lV"..urem 
Kremlowskim. 

Siergiej K.Orolow był l<,.... 
atruktorem rakiet i aparatów 
kosmicznych, za pomocą któ­
rych wystrzelono pierwsze sztu 
czne 1atelity Ziemi, umieszczo 
no proporzec radziecki na 
Księżycu i sfotografowano nie 
widoczną z ziemi stronę Srehr„ 
nego Globu. 

Pod kierownictwem Korolo­
wa skonstruowano pilotowane 
1tatki kosmiczne, na których 
C'Zl:owiek po raz pierwszy w 
historU wzbił się w kosmos i 
orbitował w pu,estrzeni kosnii­
cznej. 

Poród w 20 m:·n. 
po śmierci matki 

Wysocy urzędnicy francuscy 
n1aczall palce 

w porwaniu Ben Barki? 
Nastąpił nowy zwrot w śledz 

twie prowactzonym w Paryżu w 
sprawie porwania w biały 
dzień z ulic stolicy Francji 
przywódcy opozycji marokań­
skiej, jednego z organizatorów 
konferencji trzech kontynentów, 

mini.ster spraw wewnętrznych 
Ufkir w podparyskiej wlUI, na 
leżącej do francuskiego gllllg­
~tera BQucheseiche. 

Mahdiego Ben Barki. - Jeden K •k 
z. ~resztowanych oficerów po- roni a 
hcj11, Souchon, po trzygodzin-
nym przesłuchaniu załamał się dk , 
i oświadczył, że o projekcie====: W"PB OW 
porwania przywódcy maro.kań- J 
skiego wiedziało kilka wysoko w czasie bójiki w kotłowni 
postawionych osób, przy u!. Zbiorczej 23 nieznany 

Juz przed zeznaniami sou- mężcź~z.na, lat ok. 30 doznał 
choilla. wiadomo było, że w tak cu:tklch obrateń, te nie-
spraw1e poll'wnnia Ben Barki pnytom·nego przewicdono go do 
maczali palce nie tylko gaill&:- Szpitala im. Pi.rogowa. Przypu­
sterzy, którymi posługiwały się SZCj'.&lnie uszkodzono mu narzit 
\\'.ladze marokańskie, ale rów- dy miąższowe brzucha. 
meż francuscy urzędnicy po1i- * * * 
cj1. Warto przypomnieć, te je- Przy :itbiegu ulic Armil Czc.r 
den z podejrzanych o udział wonej 1 Przędzalnianej rze­
w. porwaniu, gangster Georges chodzący nieuważnie je~nię 
F1gon,. który _zresztą uciekł 7. Leszek Opass (Przędzalniana 48) 
Francj•i, u.dzieltł wywiadów róż został potrącO'll.y przez samo­
nym dz1ennilmm f.rancuskim, chód d-oznając ciężkich obra• 
oskartając wprost w1cedyrektn- żeń ciała. 
ra trancu'!klej policji o udział * * * 
w porwa•uu Ben Barki. Ten W Rawiczowie pow Sklern.le 
~a".' ~igo,n opisał. w wywiadzie wlce spł<>nęła ;todota' Józefa 

_ sm1er Ben Barki, którego za- Wyżkowskiego wa t · I 
sztyletował osobiście - jak o- tys zł Prz c r. osc 50 
świadczył FI.gon - marokańskJi u komi6 Ja. Y (i!i}ę pozaru usta-
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Kupcy majl\ swoje taTg'i, 
plastycy wernisaże, hodowcy 
kanarków i stw<>rzeń czw0>ro­
nożnych konkursy. Ar­
tyści naszej estrady znależli 
się 6Statnio na etapie festiwa 
li i giełd. Największa taka 
giełda, wydarzenie. które bul­
wersuje cyrkowych żonglerów, 
iluzjonistów, piosenkarzy i 
ka.bareto.wych tancerzy, to 
urządzany przez „P11gart". 
Przegląd estrady dla impre­
sariów zagranicznych. 

W hallu Teatru żydowskie­
go w Warszawie, który byl 
przedsionkiem tegorocznej 
giełdy „na eksport'', pewna 
młoda pie§niarka klasy .„po­
wiatowej pyta.la mnie nerwo­
wo: Czu przvjechał pan Co­
t;1'1La.trix? 

Pan Coquatrix to wlaści-
ciel paryskiej „Olimpii", w 
której występowali już nasi 
artyści: Ewa Demarczyk, 
Helena Majdaniec , Michaj 
Burana i Niebiesko - Czar- wych". Byli tylko s?ur:h.acZ(t· Istotnie, czas występu ogTa-
ni. Dziewczyna., o której pi- mi. Na giełdzie „Nowi" wy- niczony do trzech minut u-
szę wiązała więc z tym czło- stąpili także. Śpiewali nie latwia „przeżycie" tej maka.-
wiekiem wielkie nadzieje i gorzej, ale tutaj żeden z goś- bry. Ale wejdźcie tv skórę 
omal nie popłakała się, kied71 ci nie demonstrowal swego młodej tancerki, która w tak 
jej powiedzia.lem, że w gro- zachwytu brawami, nikt nie krótkim czasie chce pokazać 
nie impresariów nie ma pa- powiedział „fantastyczne". swój kunszt przed gr&nem 
na Coquatrixa. Takie słowa często zb71t wiele ,wuja.szkótv z Zachodu". Nogi 

A grono tych „opa.tnnościo- kosztują. odmawiają posłusze1istwa, a 
wych mężów" byfo w tym A kwartet „Nowi' był is- rytm nie zgadza się z ryt-
roku dosyć liczne. Zjechało totnie jedną z jaśniejszych mem koleża.nki, która chce 
ich do stolicy ponad sześć- pozycji „giełdy". Muzykalni być jeszcze lepsza. Trudny 
dziesięciu, w tym najwięcej studenci na pewno znajdą pokaz. Widziałem duet afrro-
ze Skandynawii i NRF. Repre- amatora, chociaż oficja.I.nie to ba.tów zadzzwiający do nie-
zentowali mniej lub bar- jeszcze amatorzy, nie uzyskali dawna widzów międzynarodo-
dziej znane lokale rozrywko- bowiem weryfikacji artystycz- wego cyrku. Duet doskonały 
We, music-halle, telewizje, nej. Obok nich prezentowali technicznie zręczny, oryginal-
vaTiete. Mieli twarze zmW.zo- swe umiejętności zupełnie już ny. Tutaj, na malej scence 
ne i obojętne, jak na wy- zawodowi artyści. Niektórych teatru pokazywali mar11narskq 
trawnych kupców przystało, nie zaangażowałbym na wy- groteskę. Starali się, ale by-
wymyślne długopisy i jedna- stępy nawet do powiatowego li stremowani, lekko usztyw-
kowy dla wszystkich kurtua- domu kultury. nieni. Przy naje.fektowniej-
zy jny u.śmiech. Dla.czego dopuszczacie s211m skok?t. - nie wyszło. 
Parę dni przedtem, na 1Vm' takie miernoty do poka.zu? - Musieli powtórzyć. 

szawskiej Jazz JambQ'l'ee wy- zapytałem speca nad spece - Co się stało? - p11tam za 
stqpił warszawski kwartet wo tej branży; p. Władysława Ja kulisa.mi. - To tak zawsze 
ka.lny „Nowi". Zagraniczni go kubowskiego z „Paga'l"tu". kiedy chce się ja.k najlepiej. 
icie z podziwem kręcili gło- Musimy. Wszyscy, któ- Hanna Rek i Bogusła.w 
wami, bili brawa, jeden z ny mają oficjalną w ery fika- Wyrobek za.prezentowa.li pro-
nich pmoiedział nawet: „To cję, zostają dopuszczeni. My gram muzyczno-wokaln11 z 
jest fantastyczne"! Ale tam- możemy tylko ograniczać czas dobrym zespołem instrumen-
ci nie zam;ie.,.zali „kupić" „No ich występu. talnym i doskonalą aparatu-
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Ankieta 

P " „ anoramy 

Alkoholizm - to ehy~ aaj­
większy wróg nor!!'alneJ -. ro­
dzinnej egzystencJ•· Pmuższe 
Usty żOll alk_oholików dGbit­
ltie 0 tYm świadczą. 

Mąż jest ode mnie starszy 
o Zl }a.t. Tej różnicy między 
nami me widać •. on_ wygląda 
:młodziej na swóJ wiek, a ja 
starzej. Mąż ma dwoJe _dzieci 
z poprzedniego mał,;enstwa. 
Dziewczynka s~ot'lf'.ZYl.a szkołę 
średlllią i pracuJe Jako. ks1ęgo­
lVa _ już sześ<°'. lat .. Nigdy nie 
wiedziałam i nie wiem ile za­
rabia. wszystko przeznacza_ n;i 
8troje. GdY raz zwróciłam 
uwagę na J<.tóreś ta~ z rzędu 
nowe buty, t-0 !>abe1_a -_ ~e: 
ściowa męża-stwierdziła, .• "'e JeJ 
zazdroszczę. przez szesc _lat 
pracy córka męża w ostatnich 
d.wóch latach daw"ła po ~oo zł 
na życie, i to nie k"żdC!!" 
miesiąca. zresztą - ~ . n~ą n~e 
narzekam. w przec1~1enstwie 
do brata nie ma z nią kłopo­
tów. Bardzo dużo kłopotó'llv 
i zmartwienia przyspan;a nato­
miast chłopiec lat . 21. Pracuje 
tylko do pierwszeJ wy,płalty. 
Kilka razy już siedział w wię­
zieniu. Nie chciał nawet skoń­
czyć szkołY podstaw<>wej. 

przedtem mieszkaliśmy na 
Julianowie w budynku szk<>l­
nym, ale przez . m~ża pijań­
stwo i 5yna chuhganstwo dali 
nam mieszkanie inne. Męża z 
pracy zwolnioo>o. Pracował tam 
jako wotnY· MYŚiałam, źe na 
nowym miejscu będzie lepie:j, 

Szczęście krótko trwa I 
e 

w małżeństwie I 
i 

wo I Zlliechęcona, 
llie !łYn, to chyba 
bym samobójstwo. 

:iie gdyby Jl, a on się śmiał. Ci co§ 
popełniła- znają mo.ią gehenąę żYciową = 

dziwią 5ię, że ja jeszcze żY- t:! 
)ę i znoszę to wszystko. Alf:o.5 
ja czekam, czekam na jakiś i!ii 
c~.d. Może c;>n się jeszcze zmiP.-ilJij 
n1 ! Przecie-.t n1amy 3 dzieci.= 
Chciałabym żeby ojca poznały i 
jeszC'l.e z dobrej strony. Może= 
przeezytają ten list koledzyi5 
męża mego i poczują się win-5 
nymi naszego nieszczęścia. Mo- ii 
że ich weźmie litośl! nad 5 
dziećmi i nade mną. A może=: 
mi zwrócą męża i przestaną5 
z nim pić? Wtedy skończyło-5 
by się piekło, a zaC'Z.ąl raj. 5 
Raj, który zwie się szczęściem=: 
domowym. iE 

iiK.lłĘCARIKA, lat 34 

Jestem mężatką od 1 O lat 
pobralimy się z miłości.. Mąż 
dość dobrze zarabiał, więc nic 
pozwolił mi pracowac. Kocha­
łam go bardzo. zawsze dba­
ła·m o to, żeby wyglądał ład­
nie i czysto. PO 2 latach na­
szego małżeństwa urodziła się 
r.órka. Mąż ją uwielbiał, nit> 
wid!Ział świa·ta poza n.ią. Ale 
na konto córki zaczął pić, za­
czął stawiać i fundować. My­
ślala.m, że to po paru dniach 
minie, ale się myliłam. za­
czął po trochu, teraz pije na 
całego. 

Późno w.raca oo domu, a 
kilkakrotnie nie przyszedł wca 
le. zawsze ma wymówki -
imieniny kolegi, zebrania. Zaw 
sze jest jego racja, ja nie mam 
nie do powit.>dzenia. Ciągle mi 
mówi! „ty nie pracujesz, tn 
nie wiesz, ja pracuję, to mi 
si,ę naleiy". Teraz mamy 3 
dzieci, 2 córki i syn.k,a, który 
ma zaledwie rok. Ale mój mąż 
nie przestał pić, wręC'l. prze­
ciwnie, pije jeszcze więcej. 
Jl.~nie wylicza z każdej złotów­
ki, sam przepija, ile się da. 
Na 5 osób dostaję 30-40 zł 
dziennie. o żad·nym ubraniu 
się nie ma mowy. Mąż w pra­
cy jest bardzo uprzejmy. zaw­
sze się kłania, każdemu powie 
coś miłego. TYiko w domu jest 
inny, zupełnie nie ten sam. 
Nigdy nic nie pomoże - ani 

= NIEPRAICUJĄCA - łat 30 § 

Gdy pobraliśmy się I 
miałam 23 Ian ~ 

a mąż 21. To było 16 lat temu. e 
Urodziłam dwoje dzieci, któ- = 

re wyrosły na ładnych, inteli- 5 
gentnych i zdrowych chłopców. e 
Oboje pracujemy, s tym, :i:e !i! 
moje zarobki całe idą na dom. a 
gdy tymczasem m.ężowi memu !5! 
trzeba wydzierać niemal każdą e 
złotOwkę, gdyż głód wódki jest 5 
większy, niż ten zwyczajny e 
głód. Na S"kutck niedosytu 5 
wódki jest na ogół bardzo 5 
szorstki, opryskliwy i bezna- = 
dziejnie marudny. Każdy mój§ 
rnch, każdy gest czy słowo. 5 
ba nawet zbyt częsty uśmiech 5!! 
wprowadza go w st„n cha.nt- a 

fAik~h~ii-;~-d-;i~-~11 
·--------------------"'-~-------------------- a tymczasem jest gorzej. SY1t węgła przynieść, ani wiaderka skiej złości. Jedyne chwile wy- E 
od przeszło 4 J&t systematyc>:- wody. Przychodzi pijany, rebi t-chnienia od jego napadów, to5 
nie wszystko z domu ".fYn~si. awantury. wszyscy się od nas chwile intymttych zbliżeń. ca- i 
Ile to razy zabrał ostatnie pie- odwracają, nawet jego rodzina ły więc zasób posiadanej inte-;;; 
niądze i nie było za co chle- nas nie odwiedza. Przez te cią- ligencji poświęcam na chro- iiiii 
ba kupić! Przed d_omowym głe awantury wpadłam w cięż nienie od rozbicia tego kruche=e 
złodziejem nic nie mozna zam- ką chorobę, chudnę w oczach, go naczynia, jakim jest moje 

1 knąt, ani schował. ostatnio miałam wylew do móz małżeństwo. Zapyta ktos dla-
Zeby . to było moje dzii:e1«' gu.. Leżała~ 3 mi_esiące w c~ego _to r<>bię. A d!atcgo, ż". 

to bym jakąś kar.ę na niego szpital~. Ob1i;cał m1, że po nie wierzę, aby . mozna dr';'g1 § 
znalazła, a tak to jestem bez- powrocie. będzie wszystko ina- r'.'Z budow.ać SO'f?Ie l~psze ZY· E 
silna. Mąż na wszystko pozwa- czej. Uwierzyłam. Ale mąż nie cie po zmszcz_e~u . pie_r~sz.ego. 5 
la. Jest pijakiem i nic go nie dotrzymał s~owa„. Uwaz'.'rn rówmez, ze Jeze~1 w 5 
<>bchodzi co się w domu dzie- Doprow'.'<lził nasz dom do człowi~ku, z którym zw1ąza- 5 
je. Wciąż wraca pijany i w nędzy, n1eraz chodzę i poży- lam się, _są ~ ~z~u do C'l.~su5 
ordynarny sposób mi ubliża. czam. na. chl~b dla dzieci, b<> ppebłyskt _Jak~chs ludz~1ch5 
żadnym moim znajomym nie o ob1edz1e nie ma co marzyć. uczuć! obow1ązk~~m mym Jest§ 
pozwala przychod.zić. Mliwi, że GdY pros'!ę o trochę pieniędzy, uc;<~cia. te rozwtJać. Tym bar-= 
mieszkanie jest jego, mimo że to p~traft P<>wiedzieć: „nie dz1eJ, ze mamy !1wóch chłop-5 
decyzja jest na nas oboje. pracułes.z, to zdychaj z głodu c~w, któi:zy muno ~zystko5 

Mamy także wspólnego sy- albo. 1dz ~o ,Pracy". Nie mam OJca '!<OChaJą. • . E 
na, łat 12. Od. kilku miesięcy z k1.m dz1e<;·i zostawić, a po Uwazam poza tr~i ~e ~·ee 
ja s synem jestem na osob- drugie; z morm _stanem zdrowia wtedy ma sens,„ Jesh Jest c1'.\-5 
nym :Wciu. wszystko to nie- źadneJ pracy me d1'5tanę i ou głą wa~ką. Nie -~og_ę _sobie: 
wiele pomaga, bo mieszkamy oo wie, tylko chce mnie w ab~olutm!' WY?b~az1<; s1ebi~ w=i 
razem. Jedyne. wyjście, to ten . sposób "!Yk~ńc~yć. Posta- roli kobiety zYJąceJ bez zad-1 
~ię wyprowadzić, ale gdzie? now1lam sobie zyc1e odebrać. nych kłopotów. -
Jestem tak wyczerpana nerwo Dzieci i sąsiedu mnie ratowa- PRA.Co UlMY~ŁOW!A - Jiat UiS• 

rq akustyczną. Hanna :npo­
wiadała poprawną angielszczy 
:mą, Wyrobek imponował 
rutyną. Ci wygrali w przed 
biegach. Zaraz po występie 
obstąpili ich panowie z no­
tesu.mi. Inni musza jeszcze 
poczekać. Na razie patr~ą 
na Hannę Rek z zazdrością. 
Tra.fila w gust odbiorców. 
a poza tym sama rozmówi się 
po angielsku. 

Takich jak Rek czy Wy­
robek jest więcej. To artyś­
ci, którzy już od lat cieszyli 
się w kraju powodzeniem i 
zwiedziii kawał świata. 
Można ich poznać na kilo-

metr. Kobiety mają wykwint 

ne tcialety, mę~ezvzm elei;m~ 
kie, a nie ekstrawaganckie 
smokingi, wszyscy zaś duże 
obycie i znajomość praw estra 
dy z prawdziwego zdarze­
nia. 
Odczekałem kilkctnaście dni, 

gdyż w tym roku „Pagart" 
nie „sprzedawa.ł" wykonaw­
ców od ręki. Każdy impresa­
rio otrzym(tł coś w rodz(tju 
ankiety personalnej kt7Żdego 
zespołu i mógł już od siebie, 
po konsultacji z dyrekcją lub 
innym specja.listą, złożyć za­
mówienie. Więc · wczO'P'aj do­
piero · dzwonię do „Paga.rtu". 

- Jak poszło? 
- Poszło. Aż dziw bierze, że 

poszło tak dobrze. Już 140 
imnresar;ów prz11,la.fo "woje 
oferty. Są zgWs-.zien.ia ze SZtlJ)IJ)j 
carii, NRF, Anglii, ale wię­
kszość to Skandynawia: Nor­
wegia, Szwecja, Finlandia. 36 
ofert nadeszło z NRF, dwie 
z Japonii. Tera.z trzeba będzie 
uzgodnić terminy, dogadać się 
co do stawek, załatwić for­
malności paszportowe. 

Nasi artyści pojadą znów w 
szeroki świat. W 'różnych lo­
kalach roz.,.11wkowych, music­
hallach, teatrach rewiowych 
będą reklamowa.ni jako swego 
rodza.ju. atrakcje, jako „ro­
dzynki" programu skladajq­
cego się z „gościnnych wy­
stępów". 

A my ciągle zadawać sobie 
będziemy pytanie: Dlaczego 
jeśli jest tak dobrze - jest 
tak źle? Egzotyka, taniocha? 
A może nasz wypaczony gu.st 
na zasadzie „sami nie wiecie 
co posia.da.cie"? 

R. SZCZĘSNOWICZ 

Niemal wyla,cznie na eksporl przeznaczone są lalki 
Wrocławskiej Spółdzielni Pra.cy ,,Plecionka". Produku­
je OM\ lalki w 250 rodzajach. W ubiegłym roku z „Ple­
cionki" wyjechało za granicę,, głównie do USA, Anglii, 
Szwel,ji, Norwegii, Holandii, Belgii i NRF ponad JJ)ilion 

kolor.owycll lalek. 

CAF - Wołoszczuk 

Jut za kilka dni poznamy 
laureatów nagród Lodzi. Ten 
piękny zwyczaj ma u nas wy­
jątkowo długą tradycję, po raz 
pi«WSZY bowiem miasto ufun­
dowało swoją nagrodę w ro­
ku 192'1. Mówię piękny, choć 
tradycja otwarta została raczej 
zgrzytem. _Nagrodę otrzymał 
Aleksander Swiętochowsk1, teo­
retyk polskiego pozyty·-".izmu., 
który jednak w tym czasie re­
prezentował sobą już tylko 
przeszłe zasługi będąc, co tu 
ukrywać, bezwoJ.n.ym . narz~­
dziem w rękach endecj1. Nic 

· więc dziwnego, że nazwisko 
pierwszego lód'Zkiego laureata 
wywołało falę burtliwych pco­
testów. 

Ale kolejny laureat, Julian 
Tuwim, liczący sobie wówczas 
lat niespełna 32 (młody poeta, 
mówiąc językiem dzisiejszym) 
zrehabilitował Lódż w oczach 
obozu postępu. Miasto miało 
odwagę nagrodzić pisarza ~ie 
tylko lewicyzującego, ale takze. 
trzeba to podkreślić, wyjątko­
wo młodego. 

w latach następnych nagra­
dza Łódź Zofię Nałkowską 
prof. Aleksandra Brilcknera, 
autora pomnikowej pracy 
,Dzieje kultury polskiej". W 
~- 1932. po zmianie regulam~u 
i rozszerzeniu nagrody na m­
ne rodzaje twórczości, nie tyl­
ko literaturę, miasto po ra-z 
drugi pokazało swój pazur, na­
gradzając plastyka Władysława 
Strzemińskiego, założyciela dzia 
łającej w Łodzi grupy arty­
stycznej „AR" (Artyści Rewo­
lucyjni). Poter.1 przyszła kolej 
na Andrzeja Struga (łódzkie 
fragmenty powieści pt. „Dzie­
je jednego pocisku"), na 'filo­
zofa Kazimierza Twardowskie­
go, wreszcie na mlodz1ltkieg_o 
wtedy grafika Tadeusza Kuh­
siewicza. 

Po r. 1937 nagrody Łódź nie 
przywawała ze względu na 
braki finansowe w kasie (na­
groda wynosiła 10.000 z!. sum­
ka wcale niemała). ale już ta 
lista nazwisk , pozwala stwier­
dzić, że bez laureatów łódz­
kich kultura polska byłaby o 
wiele uboższa. 

Na zakończenie przypomnij­
my słowa wielkiego Tuwima 
wypowiedziane !)O otrzymaniu 
nagrody w 1928 r.: „A teraz. 
kiedy mnie Łódź tak wspania­
le, tak szczodrobliwie, ponad 
nikłe zasługi wynagrodziła. pa­
miętać będę. że uznanie dla 
dotychczasowego mego dorob­
ku jest jednocze'!iniE' dalszym 
bodźcem do wytęzonej pracy 
dla dzieła młodej, roboczej poe­
zji pol~kiE'j". !leż w tym 
skromności! 

w .r. !"'16 Julian Tuwim 
otrzyma! nagrodę n'ii8-SUI pn 
raz drugi. 

KONRAD FREJDUCR 

Listy Steinbecka 
lil-letlli pisarz &meryka!iskł, 

laureat Nagrody Nobla, John 
Steinbecl<, przed swą podróżą 
europejska,, ukończył dla no­
wojorskiego dziennika „Long 
Island Newsday" wspontnienla 
pl>d tytułem „Listy do Alicji". 
wsp<>mnienia te będą pn;edru 
kowane przez 35 gazet USA i 
Kanady. Mówi o nich antot": 
„Listy będą zawierać wszyst­
ko: prawdę - taką jak j:i wi 
dzę, nienawiść, miłość i spor~ 
pnrcję żartu. Tematyka - od 
wróżek irlandzkich po rady 
jak najskuteczniej obrzucić ka 
mieniami kslętnicdl:ę Małi;o-
1"Zatę. 

M ojvi an~i-elska znajoma, l!itirleczna matka 
dzieciom, wszędzie jeździ samocho­
dem. Nme tylko po zakupy, na miasto 

czy na spacer, ale nawet o dwa domy da­
lej - do sk.rzynki, by wrzucić list. Nie ru­
sza się bez samochodu. Wielka Ford stoi 
przed drzwiami d-OTnk:u otwarty, w stałej 
gotowości do drogi. 

H ie ty1"ko j"ednak oclmta11l0Śclą w szko­
leniu i wymaganiach róż:n.ią się ki<!­
rowcy angielscy od naszych. Róż.ni i::h 

- Nie masz PQjęcia, jak mi to o.szczędza 
czas - mówi wsiadając do wozu, by „wy­
skoczyć" po zapomniane papierosy, choć wz 
obok w ulicznym automacie, mo2lna otrzy­
mać petny asortynient. 

N:ie od razu jednak zdobycze motoryza­
cjm stały się jej udziałem. Choć samochód 
posiadała od da<wna, nie mogła z nie~ k<>­
raystać. W odstępach kHkumiesięcznych, raz 
po raz, zdawała praw-0 jazdy bezsku­
tecznie. Nie dlatego, że była t-ępa, tyik" 
że wymagania są tak duże. 

Kilkakirotne zdawanie prawa jazdy nie 
należy w Anglii do rzadk'OŚCi. Przy tym 
Wlieilza o silmiku i jego budowie nie jest 
w najmniejszym zak!resie przedmiotem 
egzantinu jak rÓ'Wlllież teoretycz!'l11 znajo­
mość przepisów drogowych. Egzamin pole­
ga na tym, że i<n.struktor bierze zdającego 
na przejażd2Jkę. Przejażd2lkę w warunkach 
maksymalnie trudnych. W sam śro­
dek ulicznego ruchu w „godzin.ie szczytu". 
Reak!c.je zdającego muszą być Il!ie tyllro bez­
błędne i natychmiastowe. lecz również mu­
szą być, rzekłoby się, plymie, od niechce­
nia, swobodne. Wsżel'łtie napięcie wyklu­
cza pomyślny wynik egzaminu. Moja zna­
joma, choć już daw.no umiała prowadzić 
wóz, przepadła przy egzaminie coś ze trzy 
razy, nim wreszcie usłyszała od egzamina­
tora upragnioną formułkę: „Tha.nk you for 
the luvely drive!" CDziękuję za rozko.szną 
przejażdżkę). Znaczyło to, :re zdała. 

także stosunek do przechodniów. Zadanie 
mają tym bardziej utrudnione, że wszyscy cu­
dzoziemcy, a takich w Londynie jest stale bar­
dzo dużo, zachowują się jak ,,pijane dzie­
ci we mgle" - nie dlatego, że mgła (choć 
i ona również potężnie utrudnda życie kie­
rowcom), tylko dłat64!!0, że ruch tu lewo­
stronny. 
Choć gdy dobijasz do brzegów Anglii wita­

ją cię nie tylko „białe skały Albionu", le'.2 
również naipisy na ogromnych tablicach: 
„Uwaga, turysto! Ruch lewostronny", rue­
wiele one znaczą w prak~e. Przechodzie1~ 
nawykły do ruchu prawostronnego myli si(: 
na każdym kroku. 

M oja angielska znajoma 'Wll'óciła raz do 
· domu wzbU1'2oma. 

- Co się stał<>?! - zapytaliśmy. · 
- Miał.am wypadek - powiedziała. 
Pobiegliśmy oglądać auto. Było w porząd­

ku. 
- Zapłaciłam ~ć funtów kaey, 
Pięć funtów, t.o w Anglii pieniądz. Mo~ 

na za nie kupić przyzwoitą jesionkę. 
- Polii.cjant złapał mnie, g<iy przednimi 

kulami stałam na paoo<:h, poc}czas g<iy ktoś 
przechodził jezdnię. 

- Stuknęłaś go? 
- Skądże! Już stałam, gdy tamte osoba 

weszła na jezdnię. Odległość międey nami 
wynosiła kilka metrów.„ że też mogłam 
tak si:ę zapędzić! 

Moja znajoma była bard2;e zgnębiona. 
Gnębiły ją nie tyle pieniądze, eo fakt na­
ruszenia przez nią obowiązujących Pl'Zer.>i­
sów. 

EWA BERBERYUSZ 
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Wypadek archeologiczny &!Dla beNa z lnq.ru, przqJ . któ­
rych b1'aik byro jedynie drew 
nianyoch 1'ękoi~ścl. Berła te, a 
1'aiczej bru.zdlygan'IJ; ktńre naie­
żeć mu.sva.ly do jaik:i,egoA za­
mo~ przywódcy 100<j.s<1rowe 
go okazaiłr/ się n~ sen­
sacjq. Ja.ko unilTWlt w &ka;li 
światowej by.ly w lcr<Djtu pier1» 
s.zym tego rodzaju :z:inal.e­
zl,sqcU?m. Poza tyrm., jedlrw po-

rowame.go na.i\t>ra~bniej 
przez SJta;rożytnego wodza ja-­
kieimu$ bós1Jwu, d!La pozysluz,­
n:i.a jego lMk przed W1J1Praw4 
wojen:nq - roLnilk z Niech.mi• 
rowa oborócil na ozdoby pie-o 
cowe, a z sierpa - W1Jk:letpa;ł 
kosę dl.a d.ziecka. Dzi.eioko 
opowied,.-UZ.to o tym tD szJroie • 
Nauc2'Ycie;Dka da&i zn.ac! 
agirmwmorwi, a ten, po'tożyl 
wreszcie lcres Q/T'cheologiicznej 
tragtkcrmedii. 

CO Z TYM SERCEM? 

Co z tyrm seil"Oelm całyrm, z.mpyit;a,lem. 
Czy ciqgle girozi. .g1'zecherm. lub zaitoalem?'f 

PRAWA I CIĘZARY 
Wiek ma s.we prawa, w~1k ma sWe-~ 
Więc ro:z ~. raz mi:/.iczę., o tJłm. żem. jell't iS'd:crtl· 

SEN 
Mille 
w mo.gBT<l, 
Ale na chwiilie. 

DZIEJE MĘŻCZYZNY 
W IZią:ł prys;miic 
1 tyź nic.. 

Za archeologiem &ia'ad.21~ 
go muUtu.m - Ainill4 Dzierz­
gow-Woą 10spi.n&m. się IPO S'tro­
myoch schodach za1~j kG 
~ kaizilmierzo.wSlkiej, 
by obejrzeć plon tiegoiroozrnych 
PTac w.yikopaJ1'sikowych na te-­
~ ziemi rieradi2:kiej. Wy­
loopki. „oln'odzUy". W pl.ę':tv'z4· 
cych. się na p00kach pracowni 
loart:onach czeka to, co w cią­
gu tysiącleci. s<ta?VOWUo 1.airy 
i penaty naszych przod!ków -
naczvn,ia, ozdoby, ~odki p&i.t· 
nic.ze., msvgn1.a wia.d.ry. w in­
nych pojeminvl«wh - prochy 
n.aszy.M - pra.sZIC'Z'!Wów oraz 
li>CZ1ne przedmiaty, lctóre za 
11Ji;ch mówiq, /cinn byli, OZlll'1n 
się zajmowali, kiedy zamiesz­
kiwali. Zietl1rię nad w~. 

A'l'Cheolog<J<Wti nie<trudno za­
«ilooc%yć przeciętmego śmieir-­
te Ttn.iJka hils<tory<:zną /;a:m~glów­
ką. czy za.gOOJk,q. Pootaswiono 

przede mn,q karf!oin ~io­
ny k./llwa.U«Ztmi żółtego metal.u 
o do~j obróbce. - „To 
jest ber© z rolou 1300-1200 
przed ?WVSZ'q er4. Niesif;elty, zo­
.sta.lo„. pocięte, ogumvt.owaM 
i 'IYT'ze1'0bione 114 Qałlki do 
kuchenm.ego pie<ca. 

Prehistoryczne 
ozdobą 

współczesnego 

berło 

pieca 
HiJsiforia aibS'ttrda11ma lecz 

prawdziwa. Rolnvk z Nie-
chmirowa w pow. $>ie'radlziki-m 
w czasie /wpainia torfu, na 
głębokości 2 m nabraJjU n.a 
nieizWt.Jlvle znaleziJs1ko. Obok. 
sieb<ie leżały: miecz, .rie'!1P <Yraz 

oo/me berro posi.aila 1711!.f!Ze(bl­

nwtwo wą1giers•kie OTO.Z jedno 
- czechoslo~k~e. 

Na T.eweilacje te przyszła 
jediMJk ko!ej zm.acz.TIJi,e później. 
Buzdygany, .lctó1'e były cz~ś.­
ciq Slkaroo ~go. o/ia· 

Niesz=ęsiny rolnvTO; c'lwć 211 
braku odJpowi.ednich po<Lsto.10 
prawTlll/'Ch nie ścigamy są.d.ou>-­
nie - ma j~ za .swoje. Jego, 
samowoLa i bezmyśl=·ść, spa1l 
lwly się z powszechmym po­
tępiemwm; a złośliwe OOUX:i• 
PY• którymi ozęiS't;ru.je (JO po 
dziś dzień otoczenie na ~ 
sze wyleozyly go z pormyslótD 
krzyżowani.a sposobem g"'5"p0-
d;a.rczym 'llJ'i,eilou XX z eipoika• 
mi iprehiJsttoryozmymi. 

M. KRAJOWNA Mieszanka 
··---------------------------------------------~---------... lir mowa 

Jacqueline Kennedy, zwolen 
nlczka francuskiej kuchni, za 
prowadziła w ubiegłym roku 
książk,ę kuchara.ką. Pierwsze 
pozycje: przepisy na francus· 
kie, rosyjskie i amerykańskie 
przysmaki narodowe oraz cock 
talle e nuędzyauodowej ała· 
wie. 

MICKEY M<>ll'SB 
N.A EMERYTU.RZB 

PD 3'l tatach kariery 1 142 
filmach •łYnna disneyowska 
Mickey Mouse odeszła na em" 
ryturę. Walt Disney doszedł 
bowiem do przekonania, że pu 
pularnośl: jej zgasła wobec 
sex-appel'u nowych gwiazd, tlA 
kich ja.k np. Kączor Donald.. 

KŁOPOTY Ml~ROIW 

Amerykańska dynastia samo 
ohodowa Fordów odnotowała 
w 1965 r. trzy małżeństwa. 
wszystkie pnyjęte z zażenowa 
niem, albowiem z katolickiego 
punktu widzenia rodu - nie 
ważne: w związki małżeńskie 
wstąpili rozwiedzeni. Rząlhący 
obecnie dynastią Renpy Ford 
II, rozwiódłszy się ze swą 
pierwszą żoną, poślubił Wklsz 
kę Christine Austin, która ro­
zeszła się w tym celu ze swym 
mężem, oficerem marynarki 
brytyjskiej. Córka Henry For 
da, 24-letnia Charle>tte, po po„ 
wrocie ze szkołY klasztornej, 
objawiła wolę poślubienia 56-
letniego milionera greckiego 
Niarcbosa. Wprowadziwll'ZY wo 
lę w czyn, zo~tala jego czwar 
tą ź01Dą. Młodsza siostra Chri­
stine - Anna pnyrzekła swą 
rękę włoskiemu maklerowi gieł 
dowemu Uzielli. Wprawdzie 
czeka on właśnie na kościelne 
unieważnienie swego poprzed­
niego małżeństwa, ale ślub był 
bardw cichy - pierwszy u­
rzędnik wszedł do rodziny FoJ' 
dówt 

Z:AftJERA 

Yllł Brynner, styirmy holtr­
WC>OdT.ki mim wstąpR ostat· 
nio do ..Swiatowego stowarzy­
szenia łysych". w liście załą­
czonym do d~laracji Brynner 
~twierdził, że niewątpliwie w 
znacznej części zawdzięcza swą 
karierę swej łysinie. 

CZOSNEK I M'IŁOSC 

?9-letnia szwajcarska aktorka 
t11mowa Urszula A.ndress mu­
s1ala wysłuchać przykrych stów 
prawdy od swego partnera 
amerykańskiego George Pep­
parda. Wobec zatargu przerwa 
no realizację filmu. Pappard 
odmówił udziału w semiie mi­
łosnej, ponieważ oddech Ur­
szuli czuć było czosnkiem. 
Gwiazda musiała skonsumo-

wać większą Ilość miętówek, 
zanim wznowie>D-O zdjęcia. 

T:RlOSKA O PACJ.ENTOW 

F:rances Brocl<Jion, plelęgniar 
ka z Sonthport (Anglia), oskar 
że>na o zabójstwo dwóch około 
SO-letnich pacjentów, czekają­
ca właśnie na proces, została 
zwolniona z więzienia za kau­
cją 50 funtów. Sąd uwzględnił 
uzasadnienie obrońcy, że na 
pielęgniarce spoczywa „ogrom 
na odpowiedzialność" za zdro­
wie pO'LOstatych bez opieki ~ 
pacjentów. 

NOWY 2JNA.CZEK K.ROLOWE.J 

Antony Eart ot SnowdOln, 
fotograf z zawodu, mąż księż­
niczki Małgorzaty wykonał 50 
zdjęć portretowych swej szwa 
gierki królowej Elżbiety II. 
Jedno z nich zostanie wybra· 
ne na Jll()WY znaczek pocztowy. 

Kqcik ięzykowy 

Prosimy 
Czyt el niC'/I P1"zt!J>Omfnajq sO­

bi e zapewne „Kqcik" pt. „Re· 
po„taż i komentarz". Wyjaś· 
nia.łarm w <niim., dJ!a>czego 10 
końcówce pierwszego rzeczow· 
nika występuje „ż", a w koń 
cówce drugiego ,,rz" („1'epor­
taż" pochodzi od francuskie­
go ,,,repo1'tage", ź1'6dl111n za-i 
„komentarza" jest łaciński 
„commentarius"). 

Echem tego „Kqeika" był 
list p. J. Wikszemski41go. Ko­
respondent pisze: „ ... prawidło-­
we pisanie tych wyrazów f 
podobnych uzależnia Pani od 
znajomości francuskiego f la· 
ciny. My w b. zaborze f'Oll'l/J· 
skim podchodziliśmy do tych 
spraw inaczej. Wystarczala; 
podstawowa znajomość języ­
ka rosyjskiego. Zasada bar· 
dzo prosta: rosyjska końców· 
ka „r" daje w polskim „rz", 
natomiast końcówka ,.ż" da· 
je ,,i!'. 

Korespondent prztttaC%a liC% 
n-e przykłady, których nie 
mogę, niestety, podać w pi­
sowni oryginalne; ze wzglę­
du na brak odpowiednich 
czcionek w drukarni. Na mar­
gine8ie listu ,,,.ag~ jednak 
zrobić dwie uwagi: 1. „r" w 
rosyjskim rzeczowniku „kom­
mentarij" i „rz" w polskim 
rzeczowniku ,komentarz" ma­
jq W!pólne lacińskie iródło. 

„Mała 
kolo­
rowa" 

W obecnym karnawale „małe 
czarne" sukienki cocktailowe, 
z.godnie z modną w tym sezo­
nie żywą kolorystY'ką, zastą­
pione zostały przez „małe ko­
lorowe". są to zarówno su­
kieil•ki jednobarwne, jak w 
kontrastowych zestawieniach 
różnorodnie połączonych plis. 
Te „małe" suknie na wieczór 
podlega.ją naczelnemu kanono­
wi obecnej mody - prostocie. 
Linda ich jest prosta, lekko 
tyllko dopasowana, czasem roz 
szerzona dołem. Przód takiej 
~uklni jest prosty „zabudowa­
ny" (go1f, plisa, małe wycię­
cie) natomiast z tyłu znaj<iują 
10ię wsze~kiego kształtu dekolty, 
lmkardy, ozdoby. w odróżnie­
niu do su1<ien szyfonowych I 
koszulkowych, te przewamte 

o większe 
To samo można powiedzieć o 
pewnej grupie rzeczowników 
1'osyjskich i polskich zakoń­
czonych. na „aż" - poclio-
dzenie wywodzą z języka 
francuskiego. 2. Znajomość 
języków obcych ogromnte 
ułatwia naukę 01'tografii, ale 
niekoniecznie trzeba znać 
wszysitkie języ,/ci, obce, z k.tó­
rych początek wzięło wiele wy 
razów polskich, aby te wyrazy 
pisać po,,,.awnie. w' la~ach, 
kiedy uczeń %głębiać zaczyna 
tajniki pisowni polskiej, nie 
zna O'lł żadnf!go języka obce­
go. W pfqtej klasie dopiero 
biedzi się nad rosyjskim, Mi 
liceum apatyka się z dTugim 
językiem obcym. Mimo to 
znam absolwentów szkoły 
podstawowej, którzy więk-
szych błędów ortograficznych 
nie Tobiq lub prawie nie ro­
bią. Nauczanie ~zkolne wdra­
źa mlodzież w poprawne pi-

nie posiadają obszył: paje.tarni. 
Szyte są z atłasów, la·m, bro­
katów, jednobarwnych ża•kar­
dów Jedwabnych, często nawet 
welurów. 

nakłady! 
sanie za pomoeq mnych m~ 
tod, dlugo nie mogąc się od­
walać do znajomości języ­
ków obcych. 

Co ma robić starszy uczeń, 
kt&ry wyrósl już z okresu I 
pisania ćwiczeń OTtogTaficz­
nych i dyktand, co mamy ro­
bić my, dorośli, jeśli chce­
my wyjaśnić sobie pisownię 
(lub znaczenie) wyrazu po­
chodzącego z nie znanego 
nam języka obcego albo po 
prostu pisownię jakiegoś wy-
razu sprawdzić? W pierw-
szym wypadku zajrzymy, 

C
zasy się zmieniają. Jeszcze kilka lat temu zelówki 
można było zedrzeć, zanim znalazło się pastę do zę­
bów. Dziś - proszę bardzo, nie mówiąc o sklepach 
wyspecjalizowanych, w każdym kiosku „Ruchu"' peł· 

no tego towaru. Ja·k zapew..ia producent - „Lechia" -
do koloru, do WYboru może dostarczać handlowi i popu­
lainą „Niveę", i pieniący się „Kosmodont" i pomarańczo­
wą pastę dla dzieci, i „Dulcimentę" na szlachetnych mię· 
towych olejkach bułgarskich, i chlorofilową o szczególnych 
własnościach przeciwgnHnych. Towar ;jest. Brak tylko 
amatorów do ;jego k,upna. 

Zastosowanie 
Wystairczyło podnieśl: produkcję o parę milionów tnbek, 

by rynek okazał się wr.ęcz przesycony. zamiast planowa· 
nych na bieżący rok 50 ml·n pudełek pasty do zębów, do 
handlu trafiło tylko 40 mln. No, bo cóż począć, gdy brak 
zamówieil na towar? 

Na 1966 r. za.planowaino łł mln opakowań, Ałe CzY znaj. 
dą się nabywcy? Optymiści liczą na to, że gospodynie do· 
mowe jednak najchętniej czysziczą... metale pastą do zę­
bów, a ZIDÓW sportowcy lubią wybielać tym środkiem 
„pepegi". Co zaA do mycia zębów„. 

Hej, Iza się w oku kręci. czytelnik chyba zdołał .tuż 
przerachował: z przytoczonych dotychczas liczb, że na 
statystycznego rodaka przypada rocznie 1,3 tubki pasty 
do zębów. Akur3't tyie, ile trzeba, żeby je myć przy nie· 
dzieli i święllach. 

Produceoel trochę 9lę tym. pomairtwiłi. Al'e wydaje s.ię, 
:f>e godzą sj,ę już z tzw. rzeczywistością. Specjalnie urucho­
mionej fabryce tub (·których brak w swoim czasie ogra­
niczał wytwórczość pasty) i ta:k nie grożą przestoje. Wo· 
bec defieytu opakowań wolne tuby znajdą doskonałe za· 
stosowa·nie choćby do kremów. Handel też nie rozpac?.a. 
Bo znów nie pastą do zęłlów a 3 zł z croszami WYk<>nuje 
Się plan"-

pasty do zębów 
.Me.-
No włałnłe, ale 95 P1'>C>CeZllt łudd cierpi .., tym kraju na 

pr6Chnicę zębów. Może by więc obok i:mportu paru ty. 
sięcy elektrycznych Stl>CZotek do zębów pomyśleć m. in. 
e zwiększeniu produkcji tych zwyk!ych szczotek, ale do­
brej jakości, których tak często brak w drogeriach. Mo­
że zmogani:r.ować jakąś wielką kampanię pt. "Ludzie, mfj­
eie zęby, t.oajcie o higienę i mrowie!" A w ogóle nwa­
tamy, że C'1las ju:I: od pzopaga.ndowej kapaniny - raz ogło­
szenia reklamowego, a kledy indziej znów dorywczej po­
ga,:IM1k.i - przejść d>o koncentrycznej długotrwałej akcji 
prowadzonej zjedn()CT,()nymi siłami: ałlllŻhY zdrowia, oiiwia• 
tlr, przemysłu i ha.ndlu. jjJ 

rzecz oczywista, do słownika 
wyrazów obcych, w drugim 
- do slownika ortograficzne­
go. Oba, a zwłaszcza ortogra· 
ficzny, powinny się znajdować 
to każdym domu i w każdej 
instytucji. Niestety, miesiqca­
mi (6 słowniku wyrazów ob-

1 

cych można by na.wet powie­
dzieć: latami) nie ma ich na 
pólkach księgarskich. Nowe ------------------------------
wydania znikają ba1'dzo szyb­
ko. Dlatego pozwolę sobie 
zakończyć apelem do instytu­
cji wydawniczych: ,,,.osimy o 
większe nakłady slowników! 

H. BODALSKA 
Listy nadeslall p. p.: Witold 

Jóźwiak, Dominik Patora, s. 
Garda, Wł. Roszko:wski, Chwa­
lisław Zieliilski, A. Bryl (dwa, 
przesyłkę otnymałam). I>zlę­
kuję. 

B. B. i lotoreporterzq 
Po ras pierwszy w USA. 

Brigitte Bardot uczestniczyła 
w nowojorskiej premierze swe 
go nowego filmu „ Viva Ma­
ria". Po seansie aktorka odpo· 
wii?dzlała na 75 pytań dzienni 
karzy , w tym na łl niedys­
kretnych, 25 chlpich i 18 u­
zgodnionych poprzednio. Tak 
przY'IL!lJmniej ocen.ił zestaw py' 

tań parySki „Express". Dwu-> 
kra.tnie :rozwiedziona BB, na 
PYtlllnie crzy ma zamiar wyjść 
za mą:t odpowiedziała: „Myśli 
mi się lepiej gdy nie mam mę 
ża". Na pytanie czy chętnie 
widzi wokół siebie ludzi rze. 
kła: ,,Sypi.am najchętniej sa.J 
ma". 

I tak dalej i dalej. 
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STRESZCZENIE 

Bolubter poiwie.ścl, Hernrry~. wraiz z · tol.Darztf'" 
.rtwem wciąg.nięty zo.st<l!l oo wnęiPrza „lata>jir 
cego ~ka". Po pełru!ij pnygód podiróży; 
kosmiczny weViiJcid wy.lqdcwa.l W'T'eszcie na 
Marsie. Ro21POoC1Zęw się lolasyjiJkoiwanie zdo­
-Oyczy eilosipedycji. W pewn,ej chwUi na.ds.iiedl 
Mar<sjamin o ba1'1d.z>o osobliwurm <fD11gUpdzie. 
HeJMyk ~a go oaziuma. 

• • • 
Wózek poprzedzający ten, na którym leża.. 

łem, został pchnięty w jego kierunku. Pochy­
lił się nad nim, by przyjrzeć się jego loka­
torom: były to trzy mallpy, Wyprostował się. 
Mruknął parę słów do swojego małego apa· 
ratu I dal znak. Z niezwykłą zręcznością 
i szybkością dwa polipy odwiązały elastycz­
ille pasy krępujące małpy i rzuc:ily je do 
klatki zmontowanej na kołach. 

Terim: była moja kolej. Musiałem być siny 
ze wzruszenia pod miesięcznym zarostem. Od 
mojej postawy w danym momencie zależał 
mój przyszły los; nieodwołalnie, być może. 
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Ale co zrobić, oo powiedzieć? Gestykulowanie 
mogło być wzięte za odruch buntu. Krzyk 
mógł mnie upodobnić do małpy. Siedzieć ci­
cho, udać się dobrowolnie tam, dokąd każe 
mnie odprowadzić Marsjanin? Też źle. Jedy­
nie tylko opiekujące się mną - polipy d-:r 
strzegłyby moje posłuszeństwo, jeśli zwróci­
łyby na to uw!14;lę. śpiewać? Hm, hm„. W tym 
miejscu muszę się przyznać, że matka przy­
roda nie obdarzyła mnie talentem w tym kie­
runku. 

Trzeba po prostu coś powiedzieć. Poka!l':ać1 
że dysponuję tym, co stanowi dumę naj· 
bardziej prymitywnego człowieka; mową 
artykułowaną. Ponieważ i tak nikt mnie tu 
nie mógł zrozumieć, więc obojętna to rzecz 
co pawiem: moglem recytować lliblię, Szekspi­
ra, bajki Andersena, wszystko jedno co. Po­
myślałem sobie, że zacznę z uśmiechem na 
ustach, opowiadać bajkę o Czerwunym Kap-­
turku. Uśmiech, to przecież też rzecz wlaśd• 
wa tylko człowielrowil Mam tu więc dwa 
a·tu.ty do wygirania. 

Ogromna g·lowa pochyiliła się nade mną, w 
czasie gdy polipy obluilniały ml więzy • 
Marsjanin miał duże oczy o lodowatym lśnie­
niu. W chwili gdy z zaciekawieniem obma­
cywal maJterial mojej marynairki, przejęty 
panicznym strachem usłyszałem siebie same­
go mamroczące.iro zająkliwie: 

Być albo nie być? 
Oto jest pytanie! 

Za żadne ska·rby świaia nie byłem w sta­
nie przypomnieć sobie teraz Czerwonego Ka­
pturka! A znalem przecie:!: tę bajkę p.o fran­
cusku, angielsku, niemiecku. włosku, hisz· 
pańsku i szwedzku. Za żadne skarby!„. 
A więc w ostatniej rozpaczy chwyciłem się 
Szekspira ••• 

A potem katastrofa... Kt"ZYk, ludzki krzyk 
dobiegł nagle moich uszu: 

- Henryku! 
To głos Selmy! Radość, zasłroczenie, :rm'łość, 

wszystko to zelektryzowało mnie! Jak sza­
lony skoczyłem z miejsca w chwili, gdy opad· 
ły ze mnie ostatnie więzy. Wrzasnąłem całą 
siłą płuc przekrzykując ryki mallp: 

- Selma! Jestem tutaj! 

W skoku pa•linąłem gWwą w szczękę 
Mamjanina, który zakołysawszy się, cofnął 
się z przestrachem. Dwa potężne uderzenia 
odrzuciły osłupiałe polipy. Rzucam s.ię w 
stronę w621ka, skąd, jak mi się 7.daje, doszedł 
mnie głos Selmy, kiedy na~e macka jaka,;, 
llliby lasso owija się wokół mojej ~. czuję. 
ze się duszę, otrzymuję serię szybklich CW. 
sów, a potem zostaję ciśnięty do-

Do klatki. gidzie znajduje się już paw:iQ.:a 
e:raz goryl, prawie tak duży jak ja sami 

Przez jakiś czas leżę ogłuszony na wiązce 
.słomy, tam gdzie min.ie rzucono. KJatlka to­
czy się popychana przez polipa. Jego końskie 
oczy pa.ti!'Zą na mnie z kompletną obojętnoś­
cią. Posuwamy się w alei, którlł twąrzą z obu 
stron iinine klatki. 

Jeden raut oka wystarczył mi do Ellllwier-­
dzenia, że z zewnątrz nie nadejdzie dla mnie 
żadna pomoc. Marsjański zoolog sklasyfiko­
wał mnie jako „małpę ziemską, bezoMonia­
stą, gatunek nde7!na.ny" I zlecił poslać ~minie 
do menażerii. Jedyna rzecz, która go zasta­
nowiła, to moja odzież. Pomyślał zapewne 
że instynkt nauczył mój gatunek pozbawiony 
futra brOlllić się w ten sposób przed zimnem. 
Rzecz do wyjaśnienia w toku późnieJ'.szycn 
badań. 

Powoli odzyskuję oddech. Leząc wciąż w 
.słomie nie spuszczam wzroku ze swoich 
wspóllokatorów. Ci też mają się na bacznoś­
ci. Gotowi są lada chwila skoczyć mi do 
gardla i to pra:ivdopodohnie obaj razem. Pa­
wia.n niezmaczme obnaża zęby. Goryl, dużo 
większy od pawiana mierzy mnie ponurym 
wzrokiem zza głęboko sklepionych łuków 
brw.i. Zapowiada się tu nie lada awantura· 
2 której mogę nie wyjść żywy! Szczęki pa~ 
wiana są I>Otworne, a jego ukąszenia trojące! 

Obrzucam polipa szybkim spojl!'Zeniem. żad­
~ego ~azu w pogodnych oczach. Być mo­
z~, mimo wszystko inte....weniowałby w i:a-­
z1e czego. Lecz jeśli obie bestie rzucą sie 
Jl~ mnie wtedy, kiedy on sobie pójdzie, usta­
wiwszy klatkę w przeznaczonym dła niej 
miejscu, jestem zgubiony! 

Parwi8111 ma ok!ropne zębiska, goryl zaś dłu­
gie ramiona dusiciela, giętkie, szpondaste. Ja 
mam tylko sw'Oje nogi: są na szczęście obu­
te w ciężkie buciska, przeznaczone do gór­
skiej wspinaczki. Na nie głównie liczę, wię­
cej niż na S'WlOje pięści. Więc_. 

Więc powimdenem przedostać się do końca 
kla1!ki, gdzie nie będę mógł być atakowany 
od tyłu. Przesunąć się tam nieznacznne, aby 
nagłym ruchem nie podrażnić bestii? Czy też 
raczej jednym skokiem? 

Wy.suwam naprzód rękę, potem kola.no. 
W oczach pawiana zapala się nagły płomień; 
odk>rywa całkowicie kły. Goryl przysiada go­
tując się do skoku. Jego Cza·rne oczy błyska-
ją gniewem strachem. 

(19) (Dalszy ciąa nastąpi) 
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CO? !Idzie? Ktf DY? 
z XI Rejonowej Po­

radni „K" ul. Szpital­
na. 6. Szpital im, dr H. 
Wolf, Łagiewnicka 34/36 
- z dzielnicy Bałuty 
oraz z . dzielnicy Widzew 
- z X i XII Rejonowej 

(czechosł.) g. 10, 12.30, gram krótkometrażo- Poradni „K", ul. Zbo-

1"EATRY 
15, 17.30, 20 wy: „Patria o muer- cze 18 t Wysoka 12. 
17. 1, jak wyżej te" g. 15, „Mysz, któ szpital im. dr M. Ma· 

WOLNOSC - „Wyprawa ra ryknęła" g. 16, 18 durowlcza, ut. Fornal· 
OPERETKA (ul. Północ- siedmiu złodziei" (pa- 20 skiej 37 - z dzielnicy 

na 47/51) g. 19 „Pięk- norama) od lat 14 ROMA (Rzgowska 84) Polesie, 1 Klinika Pol.-
na Helena" (dozwolone (USA) godz. 10, 12.30. Program krótkometra- Gin. AM, ul. curie-Skło 
od lat 18). 17. J. j. w. 15. 17.30. 20 żowy: „Biedronka'', dowsklej 15 _ z dziel-

TEATR 7.15 (Traugutta 1) 17. I. jak wy:!:ej „Atramentowa wrót- nicy Górna. 
g. 19.15 „Kłamczucha" WŁÓKNIARZ - „syn ka'', „Kogut I farby", Chirurgia Południe -
17. I. jak wyżej kapitana Bloode'a" (pa „Kotek i myszka'', Szpital 1.m. Pirogowa, 

TEATR NOWY (Wlęckow norama) od lat 12 (wł.) „To cl tygrys" godz. ul. Wólczańska 195. 
skiego 15) g. 11, 15 g. IO, 12.30. 15. 17.30, 20 IO, 11, 12, 13, 14, Chirurgia Północ -
„Ali Baba'', g. 19.15 17. I. jak wyżej „Swlęta wojna" od lat szpital im. Biegańskiego, 
„Dożywocie". 17, I, nie- ZACHĘTA - „Ma·ndrin" ll (poi.) g. 15, 17.30, 20 ul. Kniaziew!cza 1/5. 
czynny (panorama) od lat U 17. I,,, „Holenderska przy Laryngologia: szp. im. 

MAŁA SALA (Zachodnia (franc.) godz. 10, 12.30, goda od lat 9 (ang.) Pirogowa, uL Wólczań-
93) nieczynna t5. 17.30. 20 godz. 9.45, 11.45, 13.45, ska 195. 

TEATR POWSZECHNY 17. I. jak wyżej „szechcrezada" (pano- Okulistyka: Szpital Im, 
(Obr. Stalingradu 21) ADR! A (Piotrlrnwska 150) rama) _ od lat 16 (fr.) Jonschera, ul. Miliono-
g. 11, 15 „Niewidzlal- Pożegnanie z tytułem g. 15.4a, 18, 20.15 wa 14 ny książę'', g, 19.15 „Tron we krwi" od SUJUSZ (Płatowcowa .6) Chir;.rgia i 
„Tango", 17. I. nleczyn lat 16 (jap.) g. 10. 12.30, „Przygoda w paski" gin dzleclęca 1 ny 15. 17.30, ' 20. 17. I. Po- pr. skł;;idany g. 13.45, Konopnickiej 

laryngolo­
Szp. Im. 

ul. Spor-TEATR JARACZA ,Ja- zeirnanle z tytule~ -;; „Nie zabijaj" od lat na 36/50. ' 
racza 27) g. 11 „o kra „ciao, ciao, bambma lH (panorama, wł.) g. Chirurgia nczękowo-
snoludkach I Sierotce cd lat 16 (wł.) g. 10, 14:45! 17, 1~.15,', 17. I. twarzowa: Szp, im. Bar 
Marysi", g. 15 „w pu 12.30, 15, 17.30, 20 „Swięta woJna od lat lickiego, ul. Kopclńskie-
styni i w puszczy", CZAJKA (Pionowa nr 4) , 11 (poi.) g. 17, 19 go 22. 
g. 19 „Moralność pa- g. 14 Bajki, „zawrót STOK! (Zbocze) „Król Toksykologia: I centr. 
ni Dulskiej''. 17. I. g. głowy" (USA) od lat puszczy" po.gr. sl<la~any Szpital Kliniczny WAM, 
19 „Kolumbowie rocz 16 g. 15, 17, 19. g. 13.30, 14.30, „Tys1ęcz Żeromskiego 113. 
nlk 20" 17. I. nieczynne ne okno" od lat 16 17. I. 

TEATR ARLEKIN (Wól ENERGE~YK (Al. Poll- (franc.) g. 15.30,. 17.45, Chirurgia Połttdnte -
czańska 5) nieczynny. t~chnlk1 17) „u~adek 20. 17. I. „Chłopiec z Szpital im. Jonschera, 
17. I. g. 17.30 „Rusa- Cesarstwa Rzymskiego" dwóch łwlatów" od ul. Milionowa 14. 
łeczka„ (USA) od lat 12 g. 15, lat 7 (duński) godz. 16. Chirurgia Półnoe -

TEATR PINOKIO (Ko- 18.15, 17. I. nieczynne „Noc przedślubna" Od Szpital im. sterlinga, 
P.er!'ika ~6l„ g . . 11. 15 GDYNIA (Tuwima nr 2) lat 16 (czechosł.) g. ul. sterlinga 1/3. 

„B1ah bracia (wid. zam „Tom Jones" od lat 16 18, 20 Laryngologia: Szp. Im. 
km~te). 17. I. g. 16 jak (ang.) g. 10. 12.~0. !S, STYLOWY - STUDYJNE Barlickiego, uL Kopciń· 
wyzej lJ.30, 20. 17. I. Program (Kilińskiego 123) „Dni skJego 22. 
TEAT~ ROZMAIT()gCI ltró,~kometrażowy:_ „żró są policzone" od lat 16 Okulistyka: Szpital łm. 

(Monmszki 4-~) g. IO, dlo , „Genera~ t mu- (wł.) g. 13.15, 15.30, Jonschera, ul, MiHono-
13.30, 17 „B~śn„ o smo cha'', ::Niedziela nad l7.45, 20. 17, I. „Dni są wa 14. 
ku wawelskim • 17. 1. morzem , „Było nie policzone" godz 15 30 Chirurgia 1 
g 15 „Pan Tadeusz" było" 1/62" g. IO, 11, l7.45, 2() ' · 'igła dziecięca: 

OPERA (T. No~) 17. I, 12, 13, 14, 15, 16, 17, g'.l'UDIO (Lumumby '119) Korczaka, ul. 
g. 19 „Manon 18, 19, 21l, 21 „Karmazynowy pirat" wonej 15 

1aryngolo· 
Szp. im. 

Armil Czer 

TEATR ZIEMI ŁODZ- KALKA (Krawiecka 3/5) od lat 12 (USA) g 15 . • 
KIEJ (Kopernika 8) „Wojtuli I Bacuś" pr. Dawid i Liza" od' lat Chirurgia szcfęt(owo· 
17. I. g. 17 „Konrad składany g. 12, „Upał" i& (USA) g. 17.15 19.30 ~t:fzowa~ Sz~ mtńs:i.ar 
Wallenrod" od lat 12 (pot.) godz. 17. I. .,Nadzy 'wśród ~ 2~go ' opc e· 

16, 18, 20. 17. I. Pro- wilków" (panorama) od g • 
MUZEA gram krótkometrażo- lat 16 C-RD) g 17 15 'l'oksykologla: Instytut 

wy: „wesele łowickie'', 19.30 • · ' Medycyny Pracy, ul. Te-
MUZEUM mSTORlI RU „Od Magambos do co resy 8. 

CHU REWOLUCYJNE• pacabamy" godz 15 SWlT (Bałucki Rynek 5) Noc pomoc ple!.ęg­
GO (Gdańska 13) czyn Upal" g 16 18 · 20 ' „Jumbo" (panorama) • · kna dla '"odzi' _ 

" '. • ' ' od lat 9 (USA) g. 10, n1,ars a . m. ... 
ne g. 1~17. 1 MAJA (K11lnsklego !78\ Dick I jego kot" pr A.. Koścmszkl 48, tel. 

Poziomo: 4. Przemyt. 9. Czło· 
wiek o dużej kulturze umysło­
wej. 12. Ciemny syrop. 13. 
Dyrygent orkiestry Polskiego 
Radia. 14. Zasłużony badacz 
Afryki, przyjaciel Livingsto-
ne•a. 1'1. Przewodniczący :rtzby 
Gmin w Wielkiej Brytanii. 
19. Atrybut malarza. 20. Szcze• 
gólne uprawnienie. 21. Glery­
las. 23. Stolica Ka'tlady. 25. 
Pierwsze słowo wielkiego dzie­
ła Karola Szymanowskiego. 27. 
Wiraże. 28. Niemiec. 31. Wy­
wieranie nacisku na kogoś. 
35. Nalepki do kolekcji. 26. 
Następuje po kaipltallźmie. 

PIONOWO: 1. Usypisko gła­
zów naniesionych przez lodo­
wiec. 2. Blaszany instrument 
muzyczny. 3. Przyjęcie za po­
kwitowaniem. 5. Wiersz żałob­
ny. 6. Kamleń ozdobny. 7. 
Ojczyzna ptaków we frakach. 
8. Nieprzyjemny zapach. 10, 
Ciepłota ciała. 11. Dalsze pro­
wadzenie, przedłużenie. 15. Kar 
czma, gospoda. 16. Silny śro­
dek wybuchowy. 18. Resztki 
budynku. 19. Pierwiastek che­
miczny. 22. Prowincja we Fran 
cji. ZI!. Lewy dopływ Wisły. 
2il. Np. kolarski. 29. Rodzaj 
kanapy. 30. Podróżnik kojarzący 
się z jajkiem. 31. Twarde łoże. 
:l2. Wchodzi w sklad gazu 
świetlnego. 33. Rozpęd, siła ude­
rzenia. 34. Liryczny utwór re­
ligijny. 

Pomlęd'ZY Czytelników, którzy 
nadeślą prawidłowe rozwiąza­
nie dQ dnia 22 bm. (na kart­
kach pocztowych lub zwykłych 
kartkach) - rozlosowanych zo­
stnnie pięć nagród książko­
wych. 
ROZWIĄZA.NlE KRZYżOWKI 

Z DNIA 19.XII. 1965 R, 

Poziomo: 7. Oktawian. 8. Pi­
stolet. 10. Wolterianin. 11. Gu­
sty. 13. Merle. 15. Czosnek. 17. 
Koncertmistrz. 20. Abraham. 
23. Verne. 25, Stern. 26. Pa­
razytolog. 17, warkocze. 28. 
Biennale. 

Pionowo: 1. 7'\kwedukt. li, 
zwroty. 3. Kartacz. 4. P1ranle. 
S. Ateizm. 8. wei;talki. 9. •rrans­
atla'lltyk. 12. Tomofan. 14. 

Eternit. ~. cucha. 16. Kęsim. 
18. Drewniak. 19. Paralela. 21. 
Bonanza. 22. A.n tonim. 24. Eta­
lon. 25. stomo. 

Nagrody książkowe wyloso­
wali: Wacława Kozarzews.ka, 
Al. Kościuszki 29, Sylwia Rut­
kowska, Piotrkowska 26, Ma­
ksymilian Jankowski, Tuwima 
49, Andrzej żołnows.ki, Naruto­
wicza 91 e, Jan Klimczak. 
Zbiorcza 23, 

ROZWIĄZANIE KRZYżOWKI 

Z DNIA !.I. 1966 K. 

Poziomo: 'l. Halucynacja. ?li. 
Trylogia. 11„ Pleczywo. 13, 
Rdest. 15. Paroksyzm. 16. Aster. 
20. Antymon. 23. Kurator. 24. 
Hippika. 25. Orda. 26. Zlew. 27. 
ldiosynkrazja. 28. Alka. 30. Ki-

ta. :n. Ukraina. 32. Gwarno. 33. 
Ogrody. 36. Patos. 37. Argo­
nauci. 38. Forma. 41. L iturgia. 
43. Narkotyk. 44. Brzosk winia. 

Pionowo: 1. Chile. 2. Plagiat. 
3. Ucha. 4. Snop. 5. Scherzo. 
6. Maszt. 8. Krystyna. 9. Kwe­
starz. 12. Akompanlame?tt. 14• 
Dendro logia. 17. E go<:entryzm.. 
18. Kome diant. 19. Hulajnoga. 
21. Ciastko. 22. Okaryna. 29. 
Anatomia. 30. Krokodyl. 34-
Traglzm. :tti. Ochrana. 39. Rum­
ba. 40. Podaż. 42. Ansa. 43. Ni-
wa. 

Nagrody książkowe wyloso.o 
wali: Anna Kowalska, Sienkie• 
wicza 52, Barbara Ogllba. Tu.O 
szyńska 69, Irena t.abiszewska. 
Komunardów 2 b, Jerzy Dudka. 
1 Maja 14, Karol KucharczyJt,, 
Przyszkole 44. 

M~ziu~ie~:f.i,'~~ (Więc „Trzy plus dwa" (pa- ~kładany g. 12.30, 13.30; 324-09 od godz. 19 do 4. 
kowakiego 36) czynne norama) od lat 12 „Rewia o północy" Nocna pomoc lekarska 
g. 16_ 16. 17• I nieczynne (radz.) g. 13.15, 15.30, (panorama) od lat 16 przyjmuje zgłoszenia te-

M UZEUM ARCHEOLOGI- 17.45, ro. 17. I. ·Program (NRD) g. 15, 17.30, 20. lefoniczne W godz. od 
CZNE i ETNOGRAF!- krótkometra~owy - 17. I. „Piotruś party- 19-5 na nT tel. ł44•«ł. 

fUllllllllllllllllllllhllllllllllllllllllllllllllHllllllUlllllllllllUlllllłlllllłllllllLllllllUlllllllllll'lllllllllllllllllllllllUllllllllllllłlllllllllllllllllllllllł 

1 1 . 11 „Szk.o~~ morska", „ „w zant" (panorama) od Swiąteczna pomoc le· 
CZNE (P · Wo nosc 4) klubie • .„KR I/.„" g. lat :I!! · (jug.) g. 9.45 karska udziela pt'mocy 
~:.~~n';,le~~:;.e ll-.l'l. 1~, „Dawid l Liza od ll.45, 13.45, „Odwet kpt. w godz. 10-.17. Swlątecz-

MUZEUM KATEDRY E· ~t 16 (USA) g, lll, 18• Lesza" od lat 16 (jug„ na pomoc pielęgniarska 
WOLUCJONIZMU UŁ łĄCZN()SC (Jó fów 43) panorama.) g. 15.45, 18, W:l'.'konuje zabie&i w go­
(W Parku Sienkiewicza) · „Zycie raz jezs~cze" od 2\l.15 dzmach 8-17. N.ale~y 
czynne w godz. Hl--d4. ·at 16 (poi) g 15 17 TATRY (Sienkiewicza 4!1) zgłaszać się: Sródmieśme 
17. L n1eczynne ; 9, 17• I. „Biedni boga Program. dla dzieci: - ul. Pi?trkowska 1()2, 

Ra.di o • l. łalawizja. 

cze" od lat :IB (węg) „Oblężerue"', „Snietne teL 271-80, Widzew -
WYSTAWY godz. 18 · dróż~!'', „okulary", ul. _szpitalna 6, tel. 

OSRODEK PROPAGAN- „Płyn strumyczku'', 271-53, Górna -ul. Lecz 
DY SZTUKI (P k Sien ŁDK (Tr~u_gutta nr 1~ „Badabon w Paryżu" nlcza 6, tel. 440-62; Pole· 

ar „Piąty Jezdziec Apoka g 10 11 12 !3 14 15 sle - Al. 1 Maja ł2, tel. 
s.i'i~C2a) W~~,:;~~V llpsy" (czeski) od lat ui, 17, ,;Eroica"' oo' l~t 305-83; Bałuty - pomoc 

·BWA (Piotrkowska 102) 16 g, 15, 1 '.7· 3~· ~O. 17· I. 16 (poi.) g. 18, 20. 17, I, lekars~a ul, z. Paca­
X wystawa fotografiki „Próba miloscl (jug.) Program krótkometra- nnwskiej 3, tel. 541-96. 
Okręgu Łódzk ZPAF od lat l6 g. 15,. 17.30, żowy: „Chiny - dzień Pomoc pielęgniarska ul. 
czynna od g. io do 18: <20 seans zamknięty) powszedni" godz. . 15. z. Pacano~iej 3, tel. 

PAŁAC MŁODZIEŻY (Mo MUZA <P.aJ?ia1'1lcka. !'~3) Progr'.1m. „ dla d:-:1i:c1: 541-96. 
· szkl 4-a) wystawa „Czaro1lzie3ski pters- „Oblęzeme , „Sn1ezne 

r~11.rczoścl dzieci P'l'Zed cień" pr. skład. ~· 14,10~ dróż~i'', „Okulary'', Z MIASTA 
k lnych czynna w „sam pośród miasta „Płyn strumyczku" ? d~ 1s--19 (panorama) od lat 14 „Badabou w Paryżu" Niedziela. „Skarby sta 

sA.1oN FoTOG!RAFIKI <poi.) g. 16, 18, 20. 17. I g. 16, ri, „Eroica" g. rej kultury rosyj·skiej" 
(A struga 2). Wysta- „Oskarżony" od lat 14 l&, 20 - odczyt P. Jurjewa o 
w,; retrospektywna k>· (czechosł.) g. 16, 18, 20 godz. 19 w Klubie Ro-
tografilti Eugeniusza PlONmR (Franciszkańska DYŻURY APTEK syjskl.m (Więckowskiego 
Hanemanna czynna od 31) „o dwóch takich, :Ja). 
godz. t.3-18. co nkradll księtyc" Pi. Kościelny. Ił, Piotr- Poniedziałek. W~eczór 

„GALERIA 20" (Piotr- (panorGma, poi.) od lat !<owska 67, Piotrkowska humoru i satyry - o 
kowska 262). Wystawa 9 godz. 111, 12, „Popio 30'7. Armil Czerwonej 8. godz. 18 w lokalu Zł.. 
malarstwa grupy „Pro ły" I I II seria (pano Obr. Stalingradu lS. Pl. LK (A. struga 1). 
fil" ćzynna od 12-18. rama) od lat t6 (pol.) Pc-koju 3.. Otwarcie wystawy ma 

PALM1ARN1A - czynna g. 14, 18. 17. I. j, w. 11• 1. larstwa I rysunku I. 01-
godz. 10-18. POLESIE (Fornalskiej 3'1) szewskiego o godz, 19 

zoo (ul. Konstantynow g . 14 Bajki. „Helena ProtrkOW!iika l65, Naru- w „zarzewiance" (Jara-
ska 6(10) czynne w trojańska" (USA) g. towicza 6, Pab\enicka cza 45). 
g. 9-J6 (kasa czyn.na 15, 17, 19. 17. I . j. w. 218, G:dańska 90, Lima- Pierwsze gpotkanie 1".o 
ao godz. l~.30), (bez poranku) g. 1:1, 19 nowskiego 80, Sporna 83, leżeńskie rencistów, człon 

KINA 
POPULARNE (Ogrodowa Przybyszewskiego łl. ków SW!P 0 godz. 16 w 

18) ,.Ape Re&ina" (Wł.) lokalu stowarzyszenia -
• od lst 18 ~. 16, 18, 20 D"i'ŻURY SZPITALI Piotrkowska 135. 

POLONIA - „Wspaniały 17. I. nieczynne 
rogacz" od lat 18 (wł.) POKÓJ n<azimierza 6) Szpital Im. dr n. Jor- Dzień kultury :llrancus 
g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 PTogr. !ikładany g, U, dana, Przyrodnicza 7/9 sklej - w godz. 16-21, 
11. I. jak wyżej „Mysz, która ryknęła" pr:zyjmuje rodzące I cho w Z.DK (Traugutta 18), 

WISŁA - "Gdzie twoje od lat 12 (ang.) godz. •e gmekologicznie z odczyty, filmy, kslą:t.ki, 
miejsce" od lat 16 16, 111, 20. 1'1. I. Pro- dzielnicy Sródmieścle o- plakat, 

NIEDZIELA, 1t STYCZNU. 
PROGRAM I 

8.00 Wlad. 8.10 J, F. Haendel: 
Muzyka na wodzie. 8.30 Przekrój 
muzyczny tygodnia. 9.()() Wlad. 
9.05 „Fala 56". 9.15 Piosenki żot­
nierskie. 9.30 Magazyn Wojsko­
wy. 10.00 Dla dzieci słuch. pt. 
„Janek w Wa·rszawie". 10.20 Kon 
cert solistów. 10.50 Koncert ży­
czeń. 12.05 Wlad. 12.J.O Felieton 
„Plamy na mapie". 12.20 „Mu­
sical morski". 13.20 Gra duet 
fortepianowy Kisielewski - To­
maszewski. 13.30 Kwadrans mel. 
rozrywkowych. 13.45 „Rozgłośnia 
.Harcerska". 14.30 „w Jeziora­
nach", 15.oo Piosenka miesiąca. 
15.30 Koncert popołudniowy. 
16.00 Wiad. 16.05 Tygodniowy 
przegląd wyda.rzeń międzynaro­
dowych. 16.20 „Domek" - słuch. 
17.40 Muz. taneczna. 18.00 Wyni­
ki Toto-Lotka. 18.05 Muzyka daw 
na. 18.45 „Rozgłos I kariera Sey­
moura Harrisburga" humoreska. 
19.10 Kabarecik reklamowy. 19.15 
Koncert ork. 20.00 „Tydzień w 
kraju i ~a świecie". 2Q.26 Wiad. 
sportowe. 20.35 „Matysiakowie". 
21.05 Radio-Kabaret „Trzy po 
trzy". 21.55 Niedzielne wieczo­
ry muzyczne. 213.CO „$wiat dziś 
wieczorem". 23.10 Muzyka tane­
czna. ~.oo Wlad. 0.05 Program 
nocny z Katowic. 1.00 Wiad. l.05 
D. c. programu nocnego z Ka­
towic. 2.00 Wiad. 2.05 D. c. pro­
gramu 1't>cnego z Katowic. 2.35 
Wiadomości. 

PROGRAM Il 

je, polityka" (W). 13.30 Sprawo­
zdanie z międzynarodowych za­
wodów naJ:clarskich w Klingen­
thal. Konkurs &koków (Klingen­
thal - Kat.). 15.00 „Cosl fan 
tutte" - opera komiczna Wolf­
ganga Amadeusza Mozarta (Kra 
ków). 16.40 „Licytacja rozmaito­
ści" - teleturniej (W). 17.30 
„Homo Varsoviensls" TV film 
dokumentalny prod. polskiej (W). 
18.10 Mal" teatr TV: „Warsza­
wianka" Jerzego .Andrzejewskie­
go (W). 18.45 Recital pio~enkar­
skl Jacques Brela (W). 19.20 Do­
branoc (W). 19.30 Dziennik (W). 
19.45 Przemówienie Władysława 
Gomułki wygłoszone na plenar­
nej sesj4 Ogólnopolskiego Komi­
tetu F1'ontu Jedności Narodu w 
dniu 14 stycznia br. Z0.35 Nie­
dziela sportowa. 20.55 „Proszę 
książkę zażaleń" film fab. prod. 
radz. 22.20 Sprawozdanie z mię­
dzynarodowego turnieju koszy­
kówki. 22.55 Splewa Teresa Ma­
cleszczak. 
PONJEDZIAŁEK, r7 STYCZNIA 

PROGRAM I 
8.oo Wiad. 8.05 Muz. i akt. 8.30 

Koncert solistów. 8.50 Porady 
praktyczne dla kobiet. 9.00 Aud. 
pt. „Butelka się zbiła". 9.W 
Chwila muzyki. 9.25 Mozaika me 
lodii. 10.00 Aud. historyczna. 
10.15 Muzyka operowa. U.OO Au­
dycja pt. „o chemii, wulka.nach 
i gniewnym bogu Kon-Tiki". 
11.25 Melodie rozrywkowe. 11.4-0 
Na swojską nutę. 12.06 z kraju 
I ze świata. 12.25 Rolniczy kwa­
drans. 13.00 Aud. pt. „Pod re­
glami". 13.20 Muzyka dla wszyst 
kich. l4.00 „Kamienie mówią" 
- fragm. 14.20 Muzyka polska. 
15.00 Wiad. 15.05 z życia zw. 
Radz. 15.25 Skrzynka muzyczna. 

R·ims~i-Kornakow. 17.05 (Ł) Ak• 
tualności łódzl<i~. 17.20 (Ł) „Przy: 
wróceni społeczeństwu" - rep„ 
17.35 (Ł) Chwila muzyki. 17.45 
(Ł) z twórczości operowej i ba 
letowej L e o Dellbesa. 18.10 (Ł) 
„Zywe dokumenty" - rep. ta.4S 
Aud. Red. Ekonom. 19.00 Wiad, 
19.05 Muz. i akt. 19.30 „Najmil• 
szy rozkaz" - oud. 20.10 "'N'aj• 
nowsze wydarzenia muzyczne w 
roku 1965. 21.00 z kraju I za 
świata. 2J..25 Kronika sportowa. 
21.40 Koncert Centr. zesp. w. 
Polskiego. 22.11! Grają ork. ta­
neczne. 2.2.40 „Rozmowy o wy• 
chowaniu". 2~.50 Mistrzowskie wy 
konanie dzieł muzyki klasycz­
nej. 23.27 M elodie na dobranoc. 
23.50 Wiadomości. 

TELEWIZJA 

!il.45 Wiadomości dnia (Ł6clt).J 
16.55 Dziennik: (W). 17.00 „Czar­
ny kot" film z serii: „Tomek i 
pies" (WJ. 17.15 „Szymon i Ku­
buś" (W). 17.35 „Tramp" - ma• 
gazyn turystyczno-k rajoznawczy 
(W). 17.55 „7 mil ionów młodych'" 
- reportaż filmowy (W). 18.10 
Kmo krótkich tilmów (W). 18.40 
„Eu reka" - magazyn populamo­
naukowy (W). 19.10 „wa tszawa 
Jerzego zaruby" - film prod. 
pal. (W). 19.20 Dobran oc (W). 
19.30 Dziennik (W). 20.00 Program 
filmowy - „sztuk a polska" -
film prod. poi. !W). 20.20 „Zega 
rek" - sztuka Jerzego szanlaw 
skiego - wznowienie (W). 21..10 
„Na półkach księgarskich" (W). 
21.20 Program filmowy - kon~ 
c ert chopino'??'s.ki (W). 21.40 Dzien 
nik (W). 

amnnn1111111mmmm1qmmnnnnmom11ummnmuam1unnmmmm111m11uum11mtnmn1ann11111Dmmnn1111mnmnnn11111m 

8.30 Wlad. 8.35 Rad!oproblemy. 
8.50 (Ł) Koncert życzeń. 9.40 
(Ł) Muzyka rozrywkowa. 9.55 (Ł) 
„Reportaż na zamówienie". 10.30 
Polki J. Straussa. 10.40 Zespól 
Dziewiątka. u.oo Koncert dnia . 
12.05 Wiad. 12.10 (Ł) Aud. T. 

15.55 Chwila muzyki. 16.10 Mło- Jll•••••••••••••• 
dzieżowe Studio „Rytm". 16.35 
Program młodzieżowy. 17.05 Dl~ 
uczniów turniej pt. „Brawo na1 
lepsi". 18.00 Wiad. 18.05 Koncert 
dnia. 18.45 Kurs jęz. ros. 19.10 
Uniwersytet Radiowy. 19.30 „Mój 
program na antenie". :w.oo Dzien 
nik. 20.26 Wiad. sportowe. 20.~o 
Rep. z otwaJ:cia domu I.mienia 
Matysiaków. 20.57 „Spiewając;i 
syrena" atl;li. poetycka. 21.27 Kon 
cert . 22.12 „Wspomnienia z tP.· 
raźniejszości" K. Brandysa. 22.27 
D. c. koncertu. 23.00 „Swiat dzi,; 
wieczorem". 23.10 Gra zcsp& 
Instr. 23 .25 Koncert wieczorny. 
24.00 Wiad. 0.05 Program nocny 
z Gdańska. 1.00 Wiad. 2.00 Wiad. 
2.05 Program nocny z Gdańska. 
2.?S Wiadomości. 

Koledze B'.AZIMIERZOWJ 
HEJAKOWl z powodu zconu 

ŻONY 
wyrazy szcsereco w..,&ezucla 
składają 

ZARZĄD, RADA oraz 
KOLEŻANKI i KOLEDZY 
ze SP·Nl PRACY Im. K. 

SWIERCZEWSKIEGO w 
ŁODZI. 

Kol, HELENIE WRÓBLEW­
SKIEJ wyrazy głębokiego 
współczucia z powodu śmierci 

OJCA 
składają 

DYREKCJA, RADA ZA· 
KŁAD O W A, PODST. ORG. 
PART„ KOLEŻANKI i KO­
LEDZY z BIURA PROJEK-

TOWANIA ZAKŁADOW 
Wł.0KIENNICZYCH w 

ŁODZI. 

Dnia 1ł stycznia 1986 roku 
zmarła, po clętklch cierpie­
niach, opatrzona św. sakra­
mentami, przeżywszy lat 57 

8. t P. 

Marla 
Pletf"uszewska 

s NIEWIADOMSKICH 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 
11 bm,, o godz. 15 z ka.plicy 
cmentarza rzym.-kat. na Do­
łach, o CZYlll za wladamiaJą, 
pogrątenJ w &łębok.lm smutlt11 

CORKA, ZIĘC l WNUK. 
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Szewery „Opowieści Tysiącle­
cia". 12.40 (Ł) Koncert symfon. 
13.10 Polska muzyka lud. 1'3.30 
„Moskwa z melodlą i piosenką 
słuchaczom polskim". 14.00 „Mi­
łość nie jedno ma imię" -
fragm. 14.30 Koncert w 75 rocz­
nicę śmierci Leo Delibesa. 15.00 
Dla dziecl słuch. pt. „wielka 
Corriola na naszym podwórku". 
16.oo (?.) Wyniki „Kukułeczki". 
1s.02 (Ł) „wszystko jest winą 
Amora" - słuch. 16.30 Koncert 
chopinowski. 17.00 Wlad. 17.05 
Felieton na tematy międzynaro­
dowe. 17.15 Tańce ludowe. 17.30 
(Ł) „Program z dywanikiem" 
nr 62. 18.35 Muz. taneczna. 19.00 
Rewla piosenek. 19.30 „Gdy Ml­
nea tańczyła przed bykami" -
słuch. 20.30 (?,) „Filmowa paleta" PROGRAM U 
- aud. 21.00 Dziennik. 21.22 Wia 8.30 Wiad. 8.35 Aud. Red. społ. 
domoścl sportowe.· 21.25 Koncert 8.5o z. stojewsld; suita Es-dur. 
estradowy. 22.00 Wiad. sportowe. 9.20 uniwersytet Radiowy. 9.3f) 
22.20 (Ł) Lokalne wiadomości Muzyka. 9.50 Publicystyka mię-

PIANlNO niem.ieckie STUDENT obcokrajow1ec SAMOTNI znajdą odpo- sportowe. 22·30 Muz. tanecl.na. dzynarodowa. 10.00 Gra Polska 
dam tan . T 1 f ł~ ń 23.00 Koncert nocny. 23.20 Muz. OGLOSZENIA DROBNE s)i'rze 10, ee on poszukuje pokoju sublo wlednie oferty ma „e - taneczna. 23 .50 W~adomoścl. Kapela. 10.30 „w Jezioranach" . .;.. ___________ 1272-35 17631 ltatorskiego. Oferty skle w „swatce" Piotr- u.oo Poranna aud. 11.45 „Fala 

0 j d d inny sprze 111'.0SK.WICZA" 407 sprze „17601'', „Prasa", Piotr- kowska 133. Informacje 56". 12:06 Wt.ad. 12.10 Melodie lu 
~n.: ~f~~~oacie telefon dam. Tel, 27'1-94 godz. kowska 96 1760.1 ~p!_atne ~7183-17192 g TELEWIZJA dowe. 12.25 Nowości programu 
535_40 w godz. 17-19 .10-16 17471 g POMOC domowa potrzeb 9.30 ,,.MoskiewSkl Kreml"' pro- rnr. 13.20 „Przyjazd syna" 

Dnia 13 stycznia 1966 roku 
odeszła od nas najdroższa i 
najczul8za z Matcl< 

S. t P. 

ALDONA 
z Dzierżyflsk~ch 

• Ko1jałłowlcz 
I voto BUŁHAK 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
17 stycznia ll'r ., o godz. 11.30 
po nabożei1stwle żałobnym z 
kaplicy cmentarza na Dołach 

CÓRKA, ZIĘC, RODZINA 
i PRZYJACIELE. 

Dnia 15 stycznia 1966 roku 
zmarł, po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzony św. 
sakramentami, najukochańszy 
mąż, ojciec i syn 

S. t P. 

(codziennie) SA,...""'HOD DKW sprze POKOJU sublokatorskie- na. Tuwima 40 m. &4 gram z Mo.~kwy (Moskwa-Kat.). fragm. 13.40 (Ł) Wlad. sportowe. ,...,„.... 10.00 Program dla młodych wi- 13.50 (Ł) "Brzetnieńskie odglo-
DZIAŁKI w Kolumnie d:im. Kopernika 30 m. 10 ~o kdlja trzrchk osrb PÓ} POMOC domowa na sta dz.ów pt. „Po2drowil!'llla dla ng. sy" - aud. l4.00 (Ł) Nauka - Pogrzeb odbędzie si• dnia 

d C 10 Ooo Ó zu u ą cz on ow c s:p łe potrzebna. M.arynar- szych przyjaciół" (Budapeszt _ praktyce. 14.05 (Ł) Komunikaty. ~ sprze am. .~a · ,,' SAMODZIELNY pok j, dzielni mlesz;kanlowej. ska 'l m . 2 1766! 14 0 (Ł) M 1 . 1 d 1 17 stycznia br., o godz. 15 z 

Władysław 

MAJCHER 
Oferty „17579 ' „Prasa ' III piętro, centrum - za Oferty „17675", „Prasa", Kat.), 10.45 TV Kurs rol·niczy .1. e od1e u owe. 4.3Q kaplicy Starego Cmentarza 
Piotrkowska 96 l'711'1~ mienię na pokój z ku- Pictrkowsk.a 96 KOBIETA do dziecka po „Wychów i żywienie prosiąt" Uniwersytet Radiowy. 14·45 Chwi katolickiego przy ul. Ogrodo-

- ---- chnią Tel. 208-73 godz. trzebna. Wierzbowa 24/26 (W). 11.30 . • ZS·rdzewlała śmierć" la muz. 14·50 „Postęp w gospo- wej. o smutnym tym obrzę-
BlURKA, bibliotekę, ka 17 19 • 17586 g 50 17696 - reportaz 'filmowy (W). ll.4fi darstwie domowym". 15.00 Wią- dzie zawiadamiają, pogr~żeni 
nape:, krzesełka i Inne KOll,EPETYTORA w za m. DzlennUt (W). 11.55 Dla dzieci - zanka melodii. 15.18 Koncert w głębokim smutku " 
pilnie sprzedam. Wlado MJESZKA·NI!! na parte7 kresie matematyk'! I fi- POiVlOC domowa docho widowisko lalkowe: „'Bamba w Chóru Rozgl. Wrocławsklt0j PR. 
mość Piotrkowska 4!1 m . rze 18 m kw. i garaz zyk1 szkoły średniej po dzaca do dzieci 6 i 8-let oazie Tongo" - Jana Ośnicyl 15.30 Dla dzieci słuch. pt. „Ze- MATKA, ZONA, SYN 
4 Jl piętro, front godz. zamienie: na pokój z ku szukuji:. Oferty „17660" nich potrzebna . Zblor- (W~ocław). 12.40 „Koń, który mó ga.r_ z kukułką". 18.oo· Wlad. 17'717/g RODZINA. 
18-20 17596 g/170,J.7 chnią. Gdańska 56 m. 11 „Prasa", Piotrkowska 96 cza l:! m . 3 Widzew) wił" QW). 13.05 „S.wiat, obycza- 16.o~ Kompozytor tygodnia =~M~.~~~~~~~~~~~~~~~ 
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Drogosz wypunktował Kasprzyka 
• • 

Ko.ntrol.ny turniej boksersld!wykaza?tAkiefłlojowoścl jak-za- sarski; Wasilewski; Kasznia, 
~budzil w Lodzi olbrzymie za- zwyczaj. Tomaszewski, Luka.siewicz. za 
interesowanie. Wszystkie miej- Leszek Drogosz pokazal boks braklo jedynie trenera Siamma, 
sca w Pałacu Sportowym były w najwyższym wydaniu. Wa1- który w Cetniewie przygoto­
zajętE przez miłośników boksu, czył on jak za dawnych ht wuje drużynę juniorów do me­
a przede wszystkiim wielbici<>li i kto wie, c:z.y mimo zapowie- czu o p.ucllar Europy. 
talentu Drogosza, który miał d.ui wycofania się z czynnego A oto wyniki p·oszczególnych 
się spotkać z Kasprzykiem. P:i- życia sportowego nie zasłuży wag: 
jedynek ten stał się okrasą ca- ponownie na wejśoie do re- Skrzypczak wygrał stosun-
łego turnieju. prezentacji państwowej. kJ.iem głosów 3:2 z Cichackim, 

Drogosz hyl doskonale przy- Poszczególne walki stały na Fabich jednogłośnie pokonał 
gotowany do tej walki .fizy;:z- niezłym poziomie sportowym i Ptaka, 
nie i psychic<mie, podczas gdy na ogół były ciekawe, a to za- Gut.ma!ll zwyciężył &tiosunldem 
Kasprzyk strenowywa! przed wdzięczać trzeba dobremu ze- głosów 5:0 Dąbrowskiego, 
walką kilka kilogramów i nie stawieniu par. Dąsał pokonał Dowgiallę ł:l, 

GKS-LKS 3:1 
Hokeiści GKS Katowice po­

konali LKS 3:1 (O:l, 1:0, 2:0). 
Bramki dla GKS strzelili: A. 
Fonfara - 2 ·i Kretek, a dła 
LKS - F'rOIIltcz.adt. 

* * * Podhale - Pomorzanin 6:5, 
Naprzód - Baildon 4:~ 
Cracovi-a - Polonia - i:.1 
Murcki - Legia 1:6 

Start - Karpaty 6:4 
w meczu tenisa stołowego o 

mistrzostwo I li!9i Start (L) po 
konał Karpaty (Krosno) 6:4. 
Punkty dla Startu zd-0byli: 
Garczyński, J. Supeł i Czer­
wiński - wszyscy po dwa. 

Sukces hokeistów 
ZGIERZA 

w meczu hokejowym o mi­
strzostwo H ligi, rozegranym 
w "Zgierzu, miejscowy Włók­
niarz pokcxnał Legię Ir (War­
szawa) 9:4 (,1:2, 5:2, 3:0). Bram­
ki dla gospodarzy zdobyli: 
Szymanski - 2, Makowski -
2, Błaszczyk - 2, Olczyk, Goł­
dyn i s-tolarski po 1, a dla Le­
gii Czesak - 2, Ziembicki -
l i Jedna samobójcza. 
Dziś o g-0d2. 11 Włókniarz 

g.ra z Marymontem. 

W ramach t1l'rtlieju doszło do Grudzień wy;punktował Pete-
kilku rewanżowych pojedyt1- ka, 
ków, które zakończyły się prze Rybski wygral 5:0 z Biele::­
ważnie ZW)'Cięstwarni fawory- kim, 
tów. Wyjątek stanowi tu waga Jóeefia'k zw~iężyl Dębickie-
ś.rednia, w której Slowakie- go, 
wkz pokonał Stańczykowskie- DrO'gosz wypunktował Kaą>rzy 
go. • ka, 

Z powodu niedYS?OZYcji udzia Misiak pok-OIIlal SiJodlę, 
łu w turnieju nie wzięli., nie- Grzesiak wygrał z Gajew-
stety, tacy zawodnicy jak Ra- skim, 
dzikowski, Kulesza i Kulej. Stańczyikowskli przegrał 

O tym, jak wielkie zailn.te- Slowakiewiczem, 
resowanie obudził wczorajszy Denderys wy,punk.tował Ku­
turniej najlepiej świadczy obec backiego, 
ność takich trenerów, jak: Józefowicz wygrał z nie poko 
Antkiewicz, Majchrzyck~. s•,<:-

1 
nanym od dłuższego czasu T.i:e­

faniuk, N awrock:i, Knl:ża, P.i- lą. 

z.amz, ipo wai7.ce; WTlW ~ gru-1 ·ren.iia if:flcth dl!D6<:h rwi.ei"Nd!ch 1111-
pą rozen.tu.zjazmowan.ych lviibi- wa·bl: 
oÓ'w mo-sącvch n.a. ranni<Yn.ach - · A jeidiTUl!k pa-rę razy ci:ę 
;i,c=rod;z)ieja T'i-ngu" Le!Szka z~pa.le1m na kxnvf!rę - brz>mia-
Dro1gosza podążytwmy dJo szat- ly .pie'l"'Wsze słaa.oo J'vfo,rian.a 
-ni., by zamotoUXlć pierwsze wra Ka!rprzyloo. Późni.aj polw!l?.{liny 

-misllrz oJ.~mpiij~loi nie wyra.&cl 
zbyt wteDkielj acnorty do rozmo­

Liga angielska w:y. 
Za to LeSiZek DrogO<S'Z! 

Aston Villa - N<>ttingbam 3:o <nie mmdej zdeneir'l1''0Wam,y 
Blac-kbur.n - Arsenal 2 :1 .prrze<d WiIJl!1"ą.. 
Blackpool - Everton 2:0 - To była ~ ;,neirw6w-
Fulham - Main<:hester Utd. O:t I/ca". Walczyleim bardzo wszityw 
Leeds - Stoke 2:2 ni0'1ll!J.; gdy& wiedziałem, ;be w 
Leicester - Chelsea przełożony ~MiXiej ch·WU.i grozi mi 1w<lrotut. 
Liverpool - W. Bł"Omwich 2:2 w·--"· · •- .,__. · · · z· · Sheffield Utd. - Burnley 2-:1 1"'"'z1a•""'m ..,z ze Je;l;e. i mnie 
Sunderland - Shelfield w. Ma:rd.an qi;i,ei zn.akmutwje, 1x> na 

przełożony ;])eoW11iO z n:L'm W!Jl(l,'l'am. Motm 
Tottenham - Na.weastle 2:2 Zld.a.nierm biyla to duao gorrstra 
west Ram - Northampton 1:1 'l.OilJL/ro., n:itż naisze piernws-re $1l)'Ot 
Bristol CitY - Charlton . 1kanie w Byd.go.szcz.y na i>u'r-

przełozon;0 nieju prrzedol1nnrpijS>lcirm. W>SZY.sit 
Bury - Leyłoa 3: ki.emu wimn,e 11.err.wg. Jed:na.k -po 

Rekord świata , pań ;,r 
zatwierdzony 

tpienw.s.ze? ru-rKkbe b.ylem rve w­
<ny, że 11/ie przeg;rwm. Co pra>W­
dia otrzymuuem prawie w os.tat­
wiej sei/cu:rvdzw pieirwszej ru:ndy 
'81JŁny ci:-Os w 0i/wli.ce b.a.1'k:u., 

Naród swojej młodzieży! 

.Jot w sob~ ~ 15 stycznia 
br. - w Centrali Handlu O­
buwiem w Lodzi odbyła. sic: 
masówka, na. której pracow­
nicy jednomyślnie postanowi­
li wpłacać 0,5 proc. od swych 
uposażeń na. now-0 utworzo­
ny Społeczny Fundusz Budo­
wy Szkół i Internatów. 

Ta.k wic:c prac.ownicy tej 
centrali ba.ndlowej pierwsi w 
Lodzi odpowiedzieli na apel 
Ogólna.polskiego Komitetu 
Frontu Jedności Narodu. Są-

Ifarnawałowa impreza 

„Dziennika" i „Orbisu" 

rzy 

Na wstępie odpowiadamy na 
szym czytelnikom, którzy tele 
fo.nic2lnie zapy.tywali czy \P"rzy 
zgłaszaniu się na kulii: i bal 
w Augustowie trzeba opłacić 
<Xi razu koszty tej imprezy, 
czy też można uiścić zaiiczkę. 
Reda:kcja nasza uzgodniła z 
„Orbisem", że przy zgłoszeniu 
się wystarczy wpłacić 200 zł za 
1iczk-i za jedną kartę uczestni 
ctwa, resztę uiścić do dnia l 
luteli(o br. włącznie. 

Praypomill1amy, że na naszą 
imprezę składa się także spe 
c}a!,na rewia mody „Telin1eny". 
losowanie su.Wni z tegoż Do­
mu Mody wartości 700 zł i 
wiele niespodzianek. w progra 
mie jest równ-ież zw.iedzanie 
Białegostoku. 
Pozostała jeszcze tyllro nie­

wielka ilość miejsc i dlatego 
ci, którzy chcieliby wziąć u­
d<>iał w imprezie, winr. L jak 
najszybciej zarezerwować so-
bie kartę uczestnictwa. (k) 

Projekcja filmowa 
w Klubie Związków 
i Stowarzyszeń Twórczych 

w 1Po11i>ed'zia!łe<k n. bm, o 
godz. 18 w K:l!Uibie Zwją.z­
ków i Sltowairzyszeń 'Dwór~ 
czyeh (iAll. :K!ośc1=ki 33) od­
będzie się .projekcja fj1lmu 
a(["ehi w>a~1nego J)'I'"oduikcji. po-1-
skiej. Wstęo wo!llny dlla 
crlonków kllulbu. 

dzimy, ie praieownicy Innych 
przedsic:biorstw handlowych 
- mając na. uwadze cel, j~­
kiemu będą służyć te spo­
łeczne fundusze - również 
jednomyślnie poprą a.pel FJN 
podejmując podobne zobowią-
zanie. (wit.) 

17 hm. o ~odz. 19 

„Adamie, Io 
przez ciebie Ewa" 

w poniedziałek, 17 
dzinie 19 w sali MZ D.K „Ener 
getyk" uczestnicy Z50 „Spotka 
nia z polską piosenką" będą 
się uczyć piosenki uAdamie, to 
przez ciebie Ewa" - sł. c. Ju„ 
szyński i J. Panasewjcz, muz. 
C . Majewslti i A. Markiewicz. 

Spotka.nie prowadzi red. c. 

17 - 21 stycznia 

Tydzień ZBoCIJiD 
w Klubie Dziennikarza r 
Poniedziałek l'7 bm. A'Odz. ' 

16.30 otwarcie wystawy ' 
pt. „Kto jest i kto powi­
nden być ZBoWiD-owcem". 

Wtorek 18 bm. godz. 18 -
ki>no przy półczarnej - fi1-
my z okresu okupacji, walk 
pairtyzanckich i pierwszycl> 
chwil wyzwolenia. 

Sroda 19 bm. godz. 18 -
spotkanie z Wiesławem Ja7-
dżyńskim na temat książki 
„Reportaż z pustego pola" 
oraz kiermasz książek. 

Czwartek 20 bm. godz. 18 
- wieczór pieśni powstałej 
w czasach okupacji. 
Piątek 21 bm. - zamknie­

cie wystawy. 
Na imprezy związane z 

„Tygodniem" wstęp wolny 
dla posiadaczy kart Klubu 
Dxiellil'likarza oraz legityma­
cji ZBoWiD. 

Juszyński, uczy i śpiewa J. 
Duński, akompaniuje sekcja 
rytmiczna FIR p,d. c. Majew-skiego. 1-----„-.....,_.....,_..,.._..,.._..,.. ______________ ~_ 

Na życzenie naszych Czytelników 

~1~ Przy .USC-Polesle czvnna.już kaoolarenka 
7?~ Kwiaciarnia od przyszłeJ soboty 

Podczas rozmów J>t'ZY NTU, 
dotyczących p.rzyjęć z oka­
zji ślubów, nasze Czytelnicz­
ki prosiły o zorga.nizowanJie w 
urzędach stanu cywi-Lnego ka­
wiarenek, gdzie mo:ilna by or­
g!llil.izo·wać tradycyjną okolicz­
nościową i niedrogą lampkę 
•.11ina. Z satysfakcją możemy 
dziś poinformować, że postu­
lat ten został zrealizowany 
przez USC Łódź-Polesie. 

Karna(J)ało(ll9 
konkurs 

"Dziennika" 
i „Orbisu" 

Wczoraj przy sali ślubów 
w pałacyku, ul. Gdańska 107, 
uruchomiono kawiarenlrę r>a 
30 osób. Można tu otrzymać 
kawe. herbatę, tradycyjną 
lampkę win.a, a także ciastka 
i kanapkL PSS przyjmuje też 
zamówienia na orga:nizowanie 
w kawiar-.mce w godzinach 
wieczornych zamkniętych przy 
jęć Slubnycb. 

W przyszłą sobotę urucho­
mi-O'lly zostanie także punkt 
SJJtrzedaży kwiatów. Nie bę­
dzie więc kłopotu z ofiaro­
waniem mlodej parze wia­
:i:ankli, która uzupełni słowa 
grał.u:lacjd. tlQ 

Szkolne 
uroczystości 

Wczoraj w Państwowym 

Lekkoatleci amerykańscy lron 
t:y!lluują sezon ha1owy. Kolej.Ile 
zawody odbyły się w Detroit. 
Znajdująey się w · świetnej fot' 
mie ameryikański tyczkarz J<>hn 
Penne! uzyskał w tamtefszej 
hal.i reżultat 5,lil, popraw.iając 
najlepszy halowy wyni.k na 
świecj.e należący do 1''ina Ni-­
kuli o 1 cm. 

w skoku w dal mężcz:l'2Jll Międzyin.arooowa Federatj::i rnie.mwielj jed1Wk nie mywar-lO:--------------
Szczegóły 

UJ-!krót.ce 
Zakładzie dl-a Dzieci Głuchych 
przy ul. Zelwerowicza odbyta 
się uroczystość przekazania 
sztaindairu ufundowanego przez 
k<l'Il11itet rodzicielski i zakła­
dy opli.ekuńcze: LZ Kinotech­
niczne i „Lido". P<liiladto pla• 
cówka ta wyposażona została 
przez LK SFOS w zestaw na­
rrzęd:ci aaa modelarni . 

d6!i'rą farmę zademonstrował 
skoczek z Północnej Ka·roliny 
Norn><m · Tate. Uzyskał on wy­

. nik 8,(}Z 

"h Au1ejnym meczu o mJstrz 
stwo klasy A w Jroszykówce 
ehlopców, zesp.ół MK!S Sródl!IlJi.eś 
cie pokonał AZS 64:56 (30:3~). W 
drużynie .MlKS wyróżnili się; Ja 
błoński, Kaźm>!E!'rski i Li.pka. 

Po tym zwycięstwie zespół 

Lek1koatletyC2Jl'la (.LAAF) za-
twierdził.a ostatnio 39 rekoq-­
dów świata ustanowi-0nych w 
nb. roku prze:z: lek;k:oatłetów 
ii lekkoatletki. 
Wśród no.wycb rekordzist6w 

świata 2lllalazły się obie nasze 
doskonałe ~ri.nterki - Ilrena 
.Kirszenstein i Ewa Kłobukow­
Ska. Międzyinarodowa Federacja 
zatwierdzila rekord świata Ewy 
.KłobUJk(JIWSkiej i Ireny Klir­
szenstei:n w biegu na 108 m 
- 11,1 sek. ustanowiony 9 lip 
ca 1965 r. w Pradze. Współre­
k-ordzi:stką świata jest również. 
Wyomia Tyus (U.SA), która 
wynik ten powtórzy1a 3J. lipca 
w Kijowie 'podczas meczu 
ZSIRIR - USA. 

orn na mwt.e żadnego 'IVT'2>Żeni.a. 
S-ąidiz;ę, że 2l Kasprzykiem jesz­
cze spotilw=y Sti.ę, loto wie, mo­
że jwż na m1'sitrzootwacli PaLsJci 
we w.roclaiwiiu. 

Pm-eid SiZ(l)tn»iią IW UTrlJIPW dyistk:u 
t:ujqcych trenerów ,;, zawodini-
1/oów siwi Jerzy K'IJ,le•j. A oto je­
go z-O.a-nie na .term.at tej wal'ki. 

- Sq;dzę., że Ka.s;pr;;yUc jestl 
zd,ecyidowam:ie l.eipsz;yrm lxtkse-
7.e>m. Cóż, osofxvt11Jio b.amdzo ma­
ro "1r~e. Leszek Dro.go~z 
jestt praOO<Wity. Myślę, że jeżeli. :. 
KasrprzqJk .przl!Jgorf;u..je się ik> re-.: 
wa'!Wu z Drogoszem ita.Jk solid­
.me jaJk do dJUr.11Ji.ejiu ol1nnfptj­
.sikiego., to z 111inn wygra. 

l\alKS wysunął się na drugą po­
zycję w tabeli. Młodych koszy­
karzy wyprzedza tylko drużyna 
Startu. Bezpośredni pojedynek 
tych dwóch zespołów odbędzie 
się 20 bm. w sali MDK o godzi 
Die 18. . 

W najbli:ZSZI\ niedzielę MKS 
Sródmiescie grać będzie z rezer 
wami LKS. Spotkanie to odbę­
mie się w saU MJDK o godz. s. 

uczniowie Technikum Ekonomtczne20 nr 3 
nabyli medal funduszu olimpijskiego 

• * • 
Za;kończono rozgrywJd finało­

we turnieju siatkówki szkół pod 
stawowych o mistrzootwo dziel­
nicy Sródmieście. W rozgryw­
kach brały udział 24 drużyny 
d2iewcząt l 24 zespoły chłop­
ców. A oto najlepsi: 

Wszczęta przez „Dziennik Ł6dzl giczrui na czele z dyrekcją szko 
ki" akcja · zbierania funduszu ły: s. G.rele_vvskim, M. Gęs i K. 
olimpijskiego spotkała się z du Kwiatkowskim. Zebraino 600 zł . 
żyro zainteresowaniem łódzkiego .Aikcja jeszcze trwa. 
społeczeństwa. Pierwszy syg:nlłł Nauczycielami wf w Techni­
doszedł do nas już tydzień te- kllltn Elwnomicznym nc 3 są: 
mu, zara-z po ukazaniu się ar- M, Grall-OlszewSka, !.. Oi:iejko 
tykułu. i K. Olszewski. 
Młodzież Technikum Ekono- --------------­

Dziewczęta: 1. Szk-0ła nr 21, 
S. S:<koła m' 1 (ubiegłoroczny 
mistrz Lodzi), 3. Szkoła llil' 98, 
4. Szkoła nr 14. 
Chłopcy: 1. Szkoła nr 21, 2. 

Szkoła n'I' 96, 3. szkoła nr 1, 
4. szkoła nr 17'3. 

micznego nr 3 z inicjatywy swo 
jego zarządu SiKiS (J. Cieślar, B. 
Dąbrowska, T. 2ibroJewska) roz 
poczęła zbiórkę pieniędzy na za 
kup symboliczne.gc „Medalu Olim 
pljskiego". D<> akcji tej przysta 
piła także cała rada pedago-

Dziś L•S Pilka noma. Paweł Kowalski, 
Jerzy Sadek, Piotr Susk•i, Stefan 

w k.ręgu światowych 1 kralo Szefer. . 
wycb wydarzeń giną często na- Koszykówka męska. :J~rzy Ja­
zwiska zawodników i zawodni- błonski. żeńska - .Allliela Ma4-
czek łódzkich, którz:y w sporcie de i Irena Sokuł. 
naszym odgrywają rolę pierw- Hokej na k>dzie. Krzysztof Bia 
szoplanową. Tym niemniej za- łynicki. 
&1.ugują oni na wy.różnienie. Zapas"~ Ta:ze' brascla Łąpiesio-

W rubryce pod powyższym ty .,. • 
tulem postanowiliśmy wypełnić w.ie. ,.._a„yna ~•. 
tę lukę, podają<: .nazwisk.a czo- Ginmastyka. ..,.. .,, ..,._,,,,, 
łow;)'Ch zawodników i zawodn1- kawska. 
czek poszczególnych dyscyplin Lekka atletyka. czesława Do­
sportowych "WISzystkich klubów miniak, W-0;tciec1' Gołęt>iowSki. 
łódzkich. Werner P ·roske, 

zaczynamy od czołowego klu-\ Siatkówka żeńska. MaJrila ŁG­
bu Łódzkiego Klubu Sparto.we-- czak. 
go. Głos oddajemy sekretarzowi T""'is stolOW31. AO<kzej K""1M-
LKS, ·Stefanowi Rogali: sarski. 

. , . · ze 
~ZY 

,Nl:EDZl•ELA. 14i STYCLNIA 

SIATKOWKA. Liga okręgowa 
żensl<a: Anilana - AZS godz. 12 
ul. Armii Czerwonej J•l9. Liga 
męska AZS - Anilana w MIDK 
i S;Połem - Start, ul. Północ­
na 36, początek godz. rn. · 

PILKA RĘCZNA. Dalszy ciąg 
turnieju półfinałowego o puctiar 
ZJPRJP: Społem - AZS AWF, 
.godz. I0.30 ul. A11mili. Czerwo­
nej OO. 

TENIS STOŁOWY. I li.ga Włó­
lmiarz - Karpaty (Krosno) godz. 
9 i Start - Hutnik (Nowa Hu­
ta) godz. 12 ul. Teresy 56. Kla­
sa A : A2'JS III-Start Ir (>Piotr­
ków) godz. l<>, ul. Lumumby 22. 

KOs,.;y.KOW&A. MKS śród­
mieście - LKS gcdz. 9 w MDK. 

TENlS. Zimowe okręgowe mi 
strzostwa seniorów w grze poie 
dynczej godZ. 13.3() w hali Wi­
dzewa. 

SA.NECZiKI. Zawody na Rudz­
kiej Górce RiKS. P<>eząte•k go­
dzina 10. 

-~ 
Kary d·la "wpływowych" 

Wozmaj Są>d W01jewódrz1ki 
d!La m. ·Lodzi arzek~ wy.rok 
w priocesie 8 osób ookarżo­
nych o ;powo>łyiwanie &tę na 
w;pły;wy i w zwiazikiu z tym 
o przyjmowanie łaJPÓwek od 
współwiła;ścicieQi !PI'Y'WaJtneli 
wYbw~ chemicznej - J. 
Lap.ozynskiego ~ H. K•uź­
n.i<iik. Ohod1z;ifo o podwyż­
szenie ceny na 'ba1l'W'iirl.ę pd1g­
menlbową •P1'0dRJJk•owana :przez 
tę wy!Jwól'lll!ię . 
Wiesław Sapieżyński (iMi-­

Iaoowelk, Krasińskiego 16) 
:ws~ skarz.any na 3 ilalta wię 
rienia·. 30 tys. zł g.r:zywny 
ora•z utra1tę pra·w na <>k·re\S 
3 lat, Adam Różyclci t:War-

szawa, Byczyńska 3) - na 
2 laita wlęzieniiia, 10 tys. zł 
gll'ZY·wny i uJtrart:ę praw na 2 
laita. Oba.i byi1i pracoWlll.tka­
m.i 0gó1llll0ik:ria.jowego 2Jrz€­
szenia P.ryw. P.rzem. Chem„ 
MeJt. i Różnych. Z lt)l)Zosta­
łyeh osk,airżonycll Miohał 
Miirski (Łódź, Ch•odkiewicza 
5), który ,powoływał się na 
0n_,11jomości w KW MO zo­
stał ska·z.ain.y na 3 laita i 6 
miesięcy więzi€tnia, 50 tyis. 
zł gl'zywny i utratę praw 
na. okres 2 lat. Reszta oskair 
żonych otrzymała WY!l'Oki od 
3 lt!ut do 1 rokiu więzi-en.ia, 
kairy g•rzy>w~ i 112ibrat.y praw. 

Ci;w-) 

Warto podkreślić, że w bm. 
jeGT.<l1le Technikum Samoclio­
dowe, XVI LO oraz szkoły 
podstawowe nr 48 i 92 otrzy­
mają zestawy narzęd?;i. dla 
modelami zakupione z fun-
duszów SFOS. (jp) 

Muzeum pszczelarskle 
w Łodzi? 

Tryb doraźny 
dla tomaszowskle20 2an2u złodzleiskleto 

Łódzcy pszczelarze podczas 
jednej z wycieczek spccjali­
s.tycz.nych w NR.D zwiedzali w 
Weimar.ze tamtejsze muzeum 
pszczelaa:-skie. Postanowili więc 
podobne muzeum zorganizować 
w Łodzi, gdzie - mim-0 n ie· 
zbyt sprzyjający.eh wari..nków 
- nie brakuje miłośników ho 
dowli pszczół. zaczątkiem ma 
być projektowane w gościn­
nych salach Muzeum Archeolo 
gicznego małe muzeum pszcze 
larskie. Z:najdą się tu m, in. 
narzędzia bartnicze, slowni!C 
ps_zcze~arski, modele uli, piś­
m1en1mctwo na te.n temat itp. 

We wrześniu 1958 r. a następ 
nie w grudniu tego roku, do 
konano w Tomaszowie dwóch 
zuchwałych włamań d-0 „Foto­
Opty.ki" oraz PDT. Łupem zło 
dziei padły przedmi.;ty łącznej 
wartości ponad 400 tysięcy zło 
tych, w tym 41 aparatów fo­
to,g>rafic-znych, 121 zegarków, 
futra, płaszcze skórzane itp. 
Sprawców wtedy nie ustalon-0. 

19 w=eśnia ub. ;oku pod za 
rzutem kradzieży przędzy 2la­
t·rzymano Eugeniusza Błaszczy­
ka (Tomaszów, uL Cho\1i•rn 95), 
który m. in. skazany został w 
1961 r. na 2,5 roku więzienia 
za kradzież teJewizor.a ze s<>ko 
ły. 

W czasie rewizji znaleziono 
u nieg-0 aparaty i futra pacho 
dzące z kradzieży dokonanej 
w 1958 r. Podczas śledztwa u ­
stalono, że wspólnikiem E. Bla 
szczyka był Henrv~ Kostanek 

· (Tomaszów, Pliaskowa 49). w 
skrytce w jego mieszkaniu zna 
leziono dr~ą częsć łupu. zło 
dzieje w obawie przed zdema 
skowaniem sprzedali wśród zna 
jom ych i na targu tylko część 

skradzionych artykułów. Zegar 
k.i i aparaty, niewłaściwie prze 
chowywane, uległy zniszczeniu. 
Poszk-0dowanym przedsiębior­
stwom można więc było 7'Wró 
cić jedy·nie towar wartolici o­
koło 245 tysięcy zł-otych, 

W czasie śledztwa E. Błasz­
czyk oraz H. Kostanek przy­
znali się do wspólnego doko­
nania obu włl!'mań i kradzieży. 
Do Sądu WOJ. w Łodzi wpły 
Ul;lł akt oskar~ei;iia w tej spra 
wie, z Wi111osk1em Prokura-tury 
Woj. o rozpatrzenie jej w try 
bie doraźnym. (M. kr.) 

k. 

Kulig 
Szikolny Wo,ewódzik>l Ośrodek 

Sportowy zaprasza milosników 
saneczek w niedzieli: 16 bm. od 
godz. 10 do 13 na kulig, który 
odbywać się będzie w Parku 
3 Maja. 

Dzieci proszone są o przyjście 
z własnymi saneczkam.f. 

~----------------------------~ MEBLE Z BAMBUSU 
RZEZBY i MASKI MURZY:RSKIE 

K U P I EWENT. W Y P O Z Y C Z Y 
KIEROWNICTWO PRODUKCJI FILMU 

„ZEJSCIE DO PIEKLA". 
Zgłoszenia prosimy kierowat do dnia 25 stycznia br. 
na adres: Lódź, tli. Łą.kowa 29, pokój 83, godz. 10-16. ~ 
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